
Pi> Ina abe la  loterii “
ROK XIV. Nr. 81 (4043) WILNO, wtorek 23-fib marca 1937 r.

stronie
Cena 15 gr

NfKI
wraz z Kurjerem WHeftsko-Nowogródzklm

Polityczne uśmiercanie 
Bucharina i Bykowa

TA dn. 6 m arca r. b. cała prasa b o  

w iec ta  zamieściła krótką wzmiankę, 
iz C K  W KP.^bj ma swym plenarnym 
posiedzeniu z końca lutego miedzy in 
n n .. „rn zp a trzy i rów nież  spraw ę 
d iit ila ln o śd  au ty  narty p ie j Bu ch an iu , 
i  B yk o w a  i  postanow ił w yu a lić  ich  z 
Ktcregów WK1'.(I))">

Decyzja ta, cnoć D’“ opair70Tia w 
* łunę komentarze, nie powinna niko 
go zdziwić po wplątaniu Bucnarina i 
Bykow a du sierpniowego procesu 
„zjednoczonego centrum zinowjpw- 
sko - trockistowskiego“  oraz do stycz 
m owej sp iaw y „równoległego cent- 
*mr\“ , po masowych żądaniach ich 
głów przez mai ód sowiecki, tak obfi 
cie przytaczanych w swoim  tczasie 
przez prasę Przeciwnie, wszystkich 
może dziw ić jedynie io, że CK 
W K P  (b) dotąd nie uczynił zadość ka 
legorycznym żądaniom narodu so­
wieckiego. a ograniczył się na razie 
jedynie do wydalenia Buchanana i 
Bykow a z partii.

Tem n.em niej jednak fakt wyda­
lenia Bucharina i Rykowa z partu, 
be; względu na ich dalszy los, w dzie 
jach rozwoju reżymu bolszewickiego 
już sam przez się stanowi wydarzenie 
pi niekąd o epokowym znaczeniu.

Kun bowiem są Bucliarin  członek 
partii od l90b r. i liykow  członek par 
t ii od 1900 r,? W ystarczy tylko uprzy 
tom nić sobie w pamięci historię par 
tii bolszewickiej, historię rewolucji 
listopadowej i komintemu, ażeby 
stw ierdzić, że obaj stanowią żndvwi 
dualności, jakich na rdzo mało było 
w partii bolszewickiej. W szak Bucha 
Tin, to najwybitniejszy i najoryginal­
niejszy umysł ruchu bolszewickiego w 
skali wszechświatowej. Od najm łod­
szych bowiem lat, ten syn nauczyciela 
gimnazjalnego nie ograniczał się do 
bezpłodnego przeżuwania dzieł Mar 

Engelsa .wzorem wielu innych 
wybitnych bolszewików, ale nie bez 
pttwodzi nia starał się rozw ijać ca- 
łckształt teorii marksowskiej prawie 
w e  wszystkich dziedzinach wiedzy 
-współczesnej. Ekonom ia, socjologia, 
filozofia, sztuka i t. d-, wszystko to 
nie było nm obce, we wszystkie te 
dziedziny bow iem wnosił on coś no 
wego i oryginalnego, cos, co zacbwy 
cało nawei tak fanatyczno ■ ortodok 

yjnego marksistę jak sam Lenin.

Jednocześnie zaś Buclia rin  Ibra? 
c ‘ ynn_, udział w ruchu socjalistycz­
nym  me tylko Itosji przedwojennej, 
ale całego szeregu kra jów  zachodnio­
europejskich, gdzie przebywał na e- 
migracji.

Nic też dziw nego, że m im o swego 
s tosunkow o młodego w ieku (B ucha­
n a  u rod  w r. 1888) w okresie rew o 
łu r ji  bolszewick iej i p o  je j  dokonan iu  
B ucharin  wy sunął się na czoło jako  
wóda i teoretyk Dolszewizmu w skali 
w szechśw iatow ej. Spotykam y b o ­
w iem  go wiszędzie: i w k ierow niczych  
organach  p a r tii bo lszew ickiej i w 
k ierow niczych  o rganach  K om in tem u. 
Jego  zaś książk i, jak  „A becadło k o ­
m un izm u", „P ro g ram  kom unistów  
T eo ria  m ateria lizm u  historycznego", 

i w iele m nych, by ły  tłum aczone n a  
w szystkie języki św iata i stanow iły  
ł.a iecn izm  dla bolszew ików  w szyst­
kich k ra jów . Pozatem  b ra ł on udział 
w o p racow an iu  nowego pi ograniu 
p a rtii komunasty cznej i sam  opraco  
wyw-ał p ro g ram  K om m iernu . p rzy ję  
ty  n a  VI kong-esie w r . 1928. Jed n o ­
cześn ie  należy  zaznaczyć, że jak o  n ad  
zw yczaj po tężna .indyw idualność na 
wet przy  Lemmi*-, w- w ielu sp raw ach

miał własne zdunie, którego bronił 
do upadłego. Tem niem niej jednak 
Len in  umierając wskazał na niego w 
swym testamencie jako „na jednego 
z nazdolniejszych z pośród m łoaych 
bolszewików".

Zupełnie inną indywidualnością 
był Ryków  W  przeciwieństwie do po 
grążonego w naukowo-teoretycznych 
dociekaniach Bucharina, zajmował 
s i : on prawie wyłącznie zagadnienia 
m. politycznymi i  zasłynął jako naj 
wytrawniejszy obok Lem na polityk 
partii bolszewickiej. Doceniając te 
właśnie jego zdolności, Lenin  wciąg 
nął go do CK partii już w r. 1909.

Po  rewolucji bolszewickiej widzi 
m y go na stanowisku pierwszego ko­
misarza spraw- wewnętrznych, a na 
słęprie  na stanowisku prezesa N aj­
wyższej Rady Gospodarstwa Narodo 
v. tgo, Rady Pracy  i Obrony, zastępcy 
Len ina jako prezesa Rady Komisarzy 
Ludowych. Po śmierci zaś Lenina w 
r. 1924, zostaje on prezesem _Rady 
Komisarzy Ludowych i na tym stano 
wisku pozostaje aż do r. 1930.

W  r. jednak 1929 dochodzi do 
1 starcia pomiędzy t. rw\ prawicową o 
pozycją n a  czele  której stali Bucha­
rin, Ryków, Tomski i inni, a dążą­
cym do jedynowładztwa Stalinem 
Z tego slaTcia opozycja  praw icow a  
wychodzi pokonana. S iahn jednak w 
owyun okresie jeszcze obawia się  
zgnieść ją  całkow icie i p ostęp u je  z 
nią bez porównania łagodniej aniżeli 
z t zw. lewicową opozycją Trockie­

go, Zinowiewa, Ramieniewa, Radka i 
im  ych. Żaden z wodzów opozycji pra 
w icowej nie został wykluczony nawet 
z partii, ograniczając się jedynie do 
usunięcia ich na m niej odpowiedział 
ne stanowiska.

W  latach późniejszych, kiedy Sta 
lin skręcił nieco na prawo, przedsla 
w icicle prawej opozycji cnów zaczęli 
wysuwać się na odipowiedzialniejsze 
stanowiska. Burharin  został m iano­
wany naczelnym redaktorem „Izw ie  
s lij“ . Ryków został powołany Jo  CK 
p an i] i t d. W ydaw ało  się, że już wię 
cej n ic im uie igrozi w państwie Sta 
lina, tymtoardziej, że Bucharin  był 
raz iporaz . wysyłany za granicę ze 
specjalnymi misjami, wyznaczony na 
generalnego referenta na pierwszym 
wszechzwiązkowym zjeidzie pisarzy 
sowieckich, wybrany do komisji kon 
siytucyjnej, która opracowała t. z w. 
stalinowską konstytucję i t. d.

Okazuje się jednak, że Stalinów 
ska biurokracja, godząc się na ich 
powtórne chw ilowe wypłynięcie, by­
najm niej nie rezygnowała z decydu­
jącej rozgrywki z n im i w  odpowied 
nim momencie. W idocznie ten mo­
ment już nastąpił, skoro postanowio 
no Bucharina i Rykowa, usunąć z 
partii i uśmiercić ich politycznie raz 
na zawsze. W ydalen ia  bowiem ich z 
pan  ii oraz tej na w ielką skalę zakro 
jorej kam panii prasowej, starającej 
się ich obu przedstawić jako majwięk 
szyeh wrogów boDzewizmu jeszcze

z czasów przedw ojennych —  inaczej 
me można nazwać, jak politycznym 
zabójstwem obu tych Dolszewfków.

Po  tym wszystkim bowiem Bucha 
l in  i Ryków  w  pańitw ie Stalina nie 
wypłyną już chyba nigdy na widów 
i.ię życia politycznego. Bęaziemy ino 
gli o nich jeszcze usłyszeć jedynie chy 
bo jako o bohaterach procesu jak ie  
guś „centium  prawicowego". Lecz lo 
ewentualnie wypłynięcie n ie bedzie 
miało żadnego istotnego znaczenia po 
l.iycznego i nie wniesie n ic nowego 
do friktii, że partia ImlszeWicka, wy 
dalając Bucharina i Rykowa ze 
swych szeregów uczyniła dale>zy za 
sadniczy krok w procesie samolikwi 
uacji bolszcwi/mu i faktycznego zry 
wania z pozostałościami wczorajszej 
ideologii. Po  likw idacji bowiem Troc 
kiego, Zinowjewa.Jśamiefoiewa, Piata 
kowa, Radka, Sokolnikowa, Tomskie 
go i t. d-, falkt politycznego unicestwić 
nia Bucharina i Rykow a jest równo 
znaczny z usunięciem z państwa Sta 
lina dwóch ostatnich postaci sztamia 
rowych bolszewizmu, które razem z 
Leninem  zrobiły nie tylko rewolucji 
listopadową, aJe przy pomocy komin 

nu i czerwonych bagnetów dążyły 
do opanowania całego świata

Ironia losu chciała, że dzisiaj 
wszystkie one giną nie z rąk obcych, 
ale z ręki tego, który niegdyś był ich 
mizernym - współtowarzyszem broni 
i który im właśnie w znacznym stop 
niu zawdzięcza rządy na 1/6 częścią 
świata. Zet.

S e n n i  ® ~ o w .§ $ o tm § e  
n o w e  u s ś n w y

W A R 5 Z A W A  (Pat) —  Dziś przed po­
łudniem rozpoczęło się planarne posie­
dzenie Senatu.

Na wstępie na prooozycją Marszałka 
Senat wybrał płk. w ii. spocz. Pereśwlet- 
Sołtana na członka zarządu Funduszu 
Kwaterunku Wopkowego.

Z kolei sen Evert, jaKO  przewodniczę 
cy komisji kontroli długów pańsłwa zło­
żył sprawozdanie z czynności komisji. 
Podkreślił on, m.in , że w wyniku prze­
prowadzonej konłroli Komisja zatwierdzi­
ła półroczne wykazy zadłużenia pańsłwa.

Nasłęonie bez dyskusji uchwalono pro 
jekty ustaw w sprawie szeregu ratyfika-
cyj.

Sen- Dworakowski referował ustawę 
o dobrach skonfiskowanych przez b. rzą 
dy zaborcze ucześiniKom walk o niepod­
ległość a będących w posiadaniu związ­
ków :imorządowych.

Ustawa ła wywołała w komisji senac

| fiskowanych zależnym od tego, czy dany 
związek samorządowy otrzymał łe dobra 
darmo, czy też sposobem obciążliwym.

Do par. 3 komisja proponuje popraw 
kę stylistyczną.

W  głosowaniu przyj’ęto poprawkę do 
arf. 1 (o prawach Kościoła) nafomDst od 
rzucono poprawkę do art .2, a przyjęło 
wniosek mniejszości sen, Terlikowskiego, 
który skreśla całkowicie arł. 2.

Przyjęto poprawkę do arł. 3-gu po 
czym uchwalono ustawę w całości.

Po przyjęciu ustawy, dotyczącej zmia 
ny prawa o ustroju sądów powszechnych, 
senator Staniewicz zreferował ustawę

O ZNIESIENIU SĄ DÓ W  PO KO JU
I Są DÓW p r z y s ię g ł y c h

W obec obszernej dyskusji wicemar­
szałek Makowski poddał pod głosowa­
nie wniosek formalny sen. Maleszewskie-

Komisja przyję­
tego zgłoszono

kiej ożywioną dyscusję. 
ła 3 poprawki, oprócz 
wniosek mniejszości.

Poprawka do art. 1 postanawia, ze u- 
stawa ta nie ogranicza w niczym Kościoła 
rzymsko-katolickiego w jego prawach do 
majątków skonfiskowanych Kościołowi 
przez b. rządy zaborcze,, a znajdujące się 
w posiadaniu związków samorządowych.

Poprawka do art. 2 przywraca pierwo 
tną tendencję projektu rządowego i czy­
ni prawo do żądania zwrotu dóbr skon-

go o odesłanie sprawy do komisji. Wnio­
sek ten izba przyjęło większością g ło ­
sów. Wynik glosowania Senal powitał 
oklaskami.

Po przerwie obiadowej Senat wysłu­
chał sprawoioanta sen. Paweki o noweli 
do ustawy
o  z a o p a t r z e n iu  e m e r y t a l n y m .

D > projektu sejmowego tej noweli 
komisja Serudu wprowadziła dwie poprą 
wki: w art. 2 ust 2 zwalniając o ogra­
niczenia co do w y s o k o ś c i  zarobków e- 
merytow odznaczonych Virtuti Mintari o- 
raz w art. 7 przesuwając termin wejścia 
w życiu postanowień zawartych w art. 2 
ptk. 2 na 1.VN 1937 rok Ustawa jest 
tylko tragmentem zagadnienia emerytal­
nego, ale fragmentem korzystnym dla 
emerytów.

(D okończenie nu s ir 2-ej)

Marszałek Rydz-Smigły 
na posiedzeniu Senatu

W A R S Z A W A  (Pa t). Podczas d z i­
siejszych popo łudn iow ych  ubrad Sc  
natu do gm achu Senatu p rzyby ł o go 
dżinie 18 M arszałek P o lsk i gen. Śm ig  
ły  - Rydz, k tó ry  w p row adzony został 
przez m arszałka PrysUnru do loży P a

Min. Angelescu po zwiedzeniu Lwowa 
opuścił już Polską

L W Ó W  (Pat) —  Dzisiejszej nocy przy 
byt do Lwowa i spędził noc w wagonie 
sypialnym na dworcu minister oświaty Ru 
munii dr, Konstantyn Angelescu wraz z 
towarzyszącymi mu osobami O godz. 
8 45 rano odbyło się na dworcu w salo­
nach recepcyjnych uroczyste powhanie, 
w którym udział wzięli min. Swięłosław-

ski, który przybył wcześniej ao  Lwowa, 
woj. Belina-Prażmowski i inni.

Minister zwiedził kilka szkół średnich 
oraz klinikę uniwersytecką. Rektor U JK po 
de,mował następnie ministra Śniadaniem.

O  godz. 17.10 min. Angelescu wrez 
t  towarzyszącymi mu osobami wyjechał 
do Rumunii przez Sniatyft.

na P rezyden ta  R. P .  P a n  M arszałek
Śm ig ły  - R ydz  w  tow arzystw ie m a r­
szałka P rys to ra  p rzys łuch iw a ł się % 
zainteresowaniem  obradom , k tóre to 
czy ły  się w łaśn ie  nad pro jektem  nsta 
n y  o skróceniu  czasu p racy  w górn i et 
w ic  węglowym . W  obw ili p rzyb yc ia  
P a n a  Ma*^szałka na salę na trybun ie
przem aw ia ł w  dysknsji sen. Karszo 
S ied lew sh i. P o  zakończeniu przem ó­
w ien ia  na okrzyk  jednego z senato­
ró w  „N ie c h  żyje M arszałek  Śm ig ły  - 
Rydz ”  wszyscy obecni na  sa li obrad 
senatorow ie oraz ezłonkow ie rzattn 
pow sta li z m iejsc i zgotowali M arszał 
k o w i śm ig łem u - Rydzów i żyw ą i  ser 
(toczną owrację.

M arszałek Śm tg ły  - Rydz  pozostał 
w  loży Prezydenta R. P .  aż do godz. 
J9 , t. j. do p rzerw y, zarządzonej w  ob 
rudach do godz. 21-ej-

Mawa-orędzić Pana Prezydenta Rzeczypospolitej 
w hołdzie pamięci Marszałka Józefa PiłsuOsKiego

Zdjęcie nasze przedstawia moment wygłaszania przez, bana Prezydenta Rzeczypospolitej 
piof, Ięn;*eągo Mościckiego w dniu Imienin Marszalka Józcia Piłsudskiego li) marca, 
przed mikrofonem Polskiego Radia z Zam ku Królewskiego w Wartszawie wielkiej mo­
wy — orędzia do tnarodu, poświęconej pami ęc: Wielkiego Marszalka. Moją za Panem 
Prezydentem Rzeczypospolitej od ]>rawej do prawej do lewej: Marszałek .Sejmu Car, 
iTUTzsałek Semaiu Pryslor, mm. Ulrych. min Śv.ię-toslawski, wicepremier Kw iatkowski, 
NTA lb-łazyński, Marszalek Śmigły - Rydz, premier gen Sławoj - Skladkowaki, prezes 

gen. Krzemieński, min. Kaliński, prezes Są-du Najwyższego Supiński wżcsmin Koi sak, 
m n. Poniatowski, min. Grabowski oraz W ieniawa - Dług- szewsk

Wspaniały dar policji dla am i[

Fragment i  uroczystości wręczenia przedst aw.cudom armi. ciężkich karat>w»-w iua*zy- 
now yclt, przez szeregów ych Policji Państwowej, woj. lubelskiego z okazji Imienin Mar 
szalka Śmigłego - Rydza, na placu Litewski m w Lubiniu eJst lo nojmy la r lubelskiego 
korpusu policyjnego na rzecz .Funduszu Obrony Narodowej.

Z Wystawy Sienkiewiczowskiej w Bibt. Naród, w Warszawie
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Orygiaialny fragment rękopisu powieści hi eterycznej „Ogniem i Mieczem44.

Prot. Purckhardt odwiedza min. Becka
W A R S Z A W A  (Pat). Dnia 20 hm. 

irpnistęr spr. zagr Józef Beck przy 
ją ł w Cannes Wysokiego Komisarza

na temat Gdańska, ustalono zaodnie, 
że urząd wysokiego komisarza, sto­
sownie do zadań L ig i Naroaów, w i

L ig i Narodów prof Karola Burckhar nien służyć sprawie pokoju i że obo 
dta. Miązikiem jego jest łagodzenie mogą

W  rozmowach, przepTowad/omych cvch powstać la rć i  sporów.

Anglia nie zamierza wspulnie z Francją 
zwalczać lii międzynarodówki

LO N D Y N  (Pat) Na interpelację w  
I,  bie Gmin, czy m inister Eden 
nia zam iar wszcząć rozmowy z rzą 
dlrm fra ncuskim w  spr a wie wspólnej 
akcji przeciw działalności trzeciej 
m iędzynarodówki, która —  jak mó­

w ił —  wywołuje strajki i  prowadzi a 
keję sabotażową we Fran c ji i Anglii, 
w celu wywołania rewolucji i w-ojny 
domowej, jak to ma miejsce w  Hisz 
panii, —  na mister Ed ?n  odpowiedział 
przecząco.



„IrtJłUER WILEŃSKI" 23. III. 1937

d o k o n a  w y b u c h u  p r z y  u l .  M o s t o w e j  1
W e wczorajszym numerze „Kuriera" 

zamieściliśmy komunikat oticjainy o w /- 
bucnu petardy w ioka u Slronmciwa Na­
rodowego. Wybuch len, jak zaznaczyli!- 
my w artykule p i „Eksp.ozja we włascS 
w/m miejscu" postawił tytko kropkę nad 
i, wykazując witkaz^ąc gd.le trzeba szu­
kać nie tylko moralnych ale i faktycznych 
sprawców ostatnich zamachów bombo- 
wyc.i w Wilnie, uwieńczonych zbrocnt- 
czym i niecnym zamachem na mieszka­
nie profesora Górskiego

Nikf w Wilnie z władzami bezpieczeń 
Siad włącznie prawdopodobnie nie przy 
puszczał, by zuchwalstwo zamachowców 
posunęło się aż tak daleko, że będą oni 
m ininuiowali dookoła bomb w lokalu 
sweqo głównego gniazda i właśnie mo­
le  ło było przyczyną lak długotrwałej 
bezkarności.

W  LO Ka LU PRZY M O STO W EJ 1
Jak wczoraj ju i zostało podane w ko 

munikacie w chwili gdy nastąpiła eksplo­
zja tj. około godz. 11-ej (pierwszej] w 
lokalu Stionniclwa odbywało się zebra­
nie.

Nie posiadamy btłiszych danych o 
charakterze tego zebrania, jak tówniei 
o eg o uczestnikach. gdyż policja po 
przybyciu na miejsce wybuchu zastała 
jut lokal pusty i uprzątnięty.

Kiążą jednak wersje, ie  na wzmianko 
wanym zebraniu b/t cały sztab Stronnic­
twa wraz z Kownackim, Łochtinem i Swle 
rzewskim i, że podobno był lam oma­
wiany niedzielny artykuł prof. Górskiego 
ze „S łow a" oraz ooradowano nad od­
powiedzią na ren artykuł

W  czasie obrad w jednym z sąsied­
nich pokojów, w którym znaiduje się kan 
celaria organizacji , Polska Praca" czło­
nek tej organizacji W ładysław Naborow 
ski, manipulował przy bombie, kłóra wy 
buchta podczas gdy Naborowski trzy­
mał )a w ręku.

U SIŁO W A N IA  ZATARCIA ŚLADÓW . 
Wybuch zaalarmował zebranych i spo

wodował tak wielką konsternację, że za-

PIASECKIEGO
czekolada M ARCEPANO W A '1
to co najnm iej m ilion wygrany na 
klasówce, ty ko stawka o wiele niższa.

d z ie n n ik  W i l e ń s k i  o g ł u c h ł
I OŚLEPŁ WSKUTEK WYBUCHU-

Megaiomania korespondentów dz'an- 
nilców zamiejscowych w Wi'nie jest nie 
dościgniona. Celuje w tym zwłaszcza p 
Hryniewicz miejscowy przedstawiciel IKC, 
który ostatnio wsławił się iym, że będąc

miast wezwać policję I usiłować odciąć 
się w jakiś sposób od sptawy wybuchu, 
usiłowali oni zatrzeć ślady przestępstwa.

Uprzątnęli lokal, a przede wszystkim 
odtransportowali rannego do szpitala.

Gdy na miejsce wypadku przybyła 
poiicja zaalarmowana hukiarr dafonacT, 
którą słyszano w doić szerokim promie­
niu dookoła domu przy Mostowej 1, nu: 
było w lokalu rannego I były widoczne 
usiłowania usunięcia iladów eksplozji.

Podjęte przez zamachowców środki 
osirozności, o ile można wnosić z szero­
kiego zasiągu aresztowań i rewizyj w In­
nych lokalach, klór/ch wyników nie mo­
żemy podać, nic dały tym razem rezul­
tatu.

W  a'eszcie przebywa obecnie ponad 
40 osob i wszystko przemawia za fym, 
te tym razem wszystkie sprężyny pano­
szące! sic w naszym mieście akcji ter­
rorystycznej zostały ujawnione.

ZACH O W AN IE  SIĘ RANNEGO
Jak opowiadają ludzie dobrze poin­

formowani ranny Władysław Naborow­
ski na razie w ogól* nie udzielał żadnych 
informacYi. fytko oświadczył, że nazy­
wa się Tomaszewski. Dopiero po upły­
wie paru godzin stwierdzono fego praw 
dziwę nazwisko

Późniejsze zeznania Naborowsklego 
sa bardzo ciekawe. Na razie jednak ze 
względu na dalsze śledztwo nie może­
my zapoznać z nimi naszych czytelni­
ków.

Stan rannego ,}ak nas iniormu’ąr jest 
Poważny, Podczas eksplozji Naborowski 
dotkliwie pokaleczył sobie tekę, szcte- 
qó!nie palce lewel ręki, które wczoraj 
mu amputowano. Poza Iym miał on po­
szarpany brzuch, lecz ta rana podobno 
życiu jego nie zagraża.

rza prawosławnego, Pocnodzf on z In­
teligenckie] rodziny. Ojciec jego w tw o­
im czasie zajmował odpowiedzialne sta­
nowisko i był właścic]elem majątku. O- 
beeme znalazł się w dość truane) sytu­
acji materialnej. Pyłem jakąś napotkaną 
babinkę w bramie domu, w którym mie 
izka rodzina Naborowsaiego o ojca 
rannego.

—  O! prosię pana, o. Naborowski był 
niegdyś wielkim panem i bardzo zamoż­
nym Teraz nie powodzi mu się zbył do­
brze.

Rodzina Naborowsklego składa się 
prócz ojca i matki, z dwóch sióstr i jedne 
go brata, który przebywa obecnie w pod 
chorąźówce. W ładysław Naborowski wy­
dalony zosrał ze średniej szkoły zawo­
dowej do której uczęszczał gdyż brał 
wybitny udział w burdach ulicznych.

Informują mnie, że sy policji dobrze 
go znali, był bowiem kilkakrotnie zatrzy 
mywany za napaści na ulicy I za buroy 
antysemickie. Do niego często przycho­
dzili młodzi ludzie, nawet studenci. Chło 
piec bardzo mało bywał w domu, aczkol­
wiek me miał ostatnio stałej pracy Do­
wiadujemy się również, że był on człon­
kiem związku. „Praca Polska'. W  lokalu 
kancelarii fego iwlazku w?aś’ ie nastąpił 
znany już w całym .nie c i;  w/buzh.

PO RUSZEN IE W  M IEŚCIE.
Sprawa wybuchu bomby w lokalu 

Stronnictwa Narodowego stała się ewene 
mentem dnia Podobno władze Śledcze 
zdołały już ustalić cały szereg ciekawych 
szczegółów dotyczących ostatnich zama­
chów w mieście, oraz zbrodniczego za­
machu petardowego na mieszkanię pro­
fesora Konrada Górskieqo. Rew ize pro 
wadzone były w ciągu dnia wczorajsze­
go f daty podobno oarazo ciekawe wy­
niki.

vr vw m ńmłia h  i  n

K M  JF5T 
W ŁA D YS1A W  NABOROW SKI*

Niewątpliwie dla całej tej smutne) 
sprawy niesłychanie kornpronrtującei wfa 
dze Stronnictwa Narodoweco. ciekawą 
iesf sama sylwetka NaborowsK*eqo. klórr. 
jak należy ze wszsytkieoo wy wn oskować 
paał ofiarą petardy, kfórą szykował dla 
!nnveh

Nabcrowrkl mieszkał przy rodzicach 
r.rzy ul. Za walnej 11 w donu korsysto-

V. b a d a n ie  a r e s z t o w a n y c h .
W  ciągu dnia wczoraiszego badano 

aresztowanych,. Koło godzin/ trzeci’ ) 
minut piętnaście op. można było widzieć 
na ulicy S-ło fańskiej grupę nTodych lu­
dzi w czapkach koiporacy^ych prowa­
dzonych pod eskorta poMeanfów do a- 
resztu centralnego przy zaułku ig-racow- 
skitn. Wśród aresztowanych zn i du'ą się 
znani działacze Stronnictwa Narodowego 
p. Piotr Kownacki oraz studenci Ło- 
chiin i inni.

iOZYĆMIi PRZEZ

Lokal „Dziennika Wileńskiego' znai- 
duje się w iym samym % podwórzu co i 
lokal Sironnicłwa Narodowego tj. w W i! 
nie no terenie słynnej już dz.ś w caiej 
Polsce cosesji przy ul. Mostowej Nr. 1.

Owa parterowe domy, w kłorych mie­
szczą się te instytucje sto>ą naprzeciwko 
* patrza na siebie oknami z odległości 
10 mefrów.

Mieszkańcy okolicznych domów w 
oromiemu kilkuset metrów słyszeli w y­
buch w mieszkaniach przy zamkniętych o- 
<noch. N.ektórzy nawel widz'e>i dym u- 
chodrący z krytycznego okna uszhodzo 
nego przez eksplozję

Wszystkie fe rzeczy uszły jednak oczu 
■ i uszu sprawozdawco w „Dziennika W ileń 

skiago' wskutek czego pismo to ogran - 
cza się do podanie w fej spraw.e. ko­
munikatu PAT-a, nie dodając od sieb.e 
ani słowa

Poważnie się obawiamy, czy nie za­
szedł łam wypadek kontuzji całego zes­
połu redakcyjnego.

KORESPONDENCI W (ŁEŃSCY „!K C " 
i „KUR.ERA W A R SZA W SK IEG O  UDAJĄ 

W IELK ICH  Pa Nó W

Czytelnicy nasi doikonale zdają soibie 
,uż cpra ivę z fwdtoża zamachu boaibowirgo 
nu mieszkanie prof Carskiego. NiiedzięłJly 
przypadkowy wybuch bomby w lokalu Mion 
iiiotwn Narodowego usunął wszelkie wątpi i 
wości co do tego że to bvł «jkt tea,r.vru i z om 
sl> oądzonych dyscyplinarnie studentów w 
otosunku do sądnego i |>owszechnic szanu 
wanegc profesora.

Pruf Górski w związku z zaniacliein na 
jogo mieszkanie ogłosił świetny arlyku*. w 
prasie p. t. „Czy hyłc-in tolerancyjny". Nie. 
mogąc ze względów czyslo techaiuznycli prze 
drukować tego artykułu w cntosci, ogranicza 
my się do zacytowania motywów wyroku 
skazującego, który wydal sąd dyscyplinarny 
/cd lir z eworirucf weoi prof. Górsk.ego na situ 
denla Nanowdkiego:

Jak  wiadomo wyrok ten stanowił hearjło*

a fakt jenzeze cięższy, żę ISanowskl wówczas 
Pil żydów, próbujący cji się dostać do gma 
chu, że Icoi bil palka. napadając na nich z 
tyłu, m u j l  stwierrfJM.ny świadectwem najzi, 
pełniej v. .arogóitnej osoby. PiUli.reślam ma 
raenl wiaregodrości, bo iwi. alkowie wystę 
pująęy w sąiYich descyplioannycli nic śkt« 
ilają przysięgi I cp jij.. co d,o ich wiurogo.l- 
łiośei sędzia musi oobi/z urabiać na pod* ta 
W ( brzmienia samego świadectwa; ogromne 
znaccenlt ma tu też nieskazitelna prersztowć 
samego świadka. Co <Vi świadków obrony, 
zaprzecz,ijąeych oskarżeniu Nanowskiego o 
odział w biciu żydów, trzeba stwirnizić, że 
jeden z nieb z’ożyi tylko śwkuleotwo nrga 
ty wne („nie widziałem żeby bil“ ), co orzy 
wiście nie mogło by i wystarczające; drugi 
świadek byt już raz wjslalony. im jeden rok 
z uniwersytetu za uderzenie w tw*vr woźne 
go —  dla charakterystyki cz*owieka to wy 
-tarczy. Nnjlcpt-i-n jednak hyla odrowledź sa 
mego Nanowskiego na pytanie, czy przyzna 
je, fte fV> zarzucanego mu przez świadka ezy 
nu bicia żydów na dziedzińcu Skazgl w dn. 
8 Integu br. —  O dju jw inm il; „N 'e  tjrzypo

zauia Naiiowskii-gn. Był on oskarżony wraz 
z trzcina innymi o czyiny przeciwne wofnoś 
ci Siu. i 'Wanta na uniwersytecie. Począł ko uo

ret mą przyczynę targnięcia się na mieszka 
nic prof. Górskiego. Motywując swój wyrok riHimfn sobie tegó fnk»u“ . Wynb-nżmy sóhie.
Jirof. Górsl dosadnie cliarakti ryzuje środo żo komuś nieskazitelnemn znrzum ulę kra
w-sao zamacliowców -w ten sposoli dzież, pąpdnloną w okrr-ślonym dnu I miej

, , . . .  srn: leśM ,to jest .-złowi k nirwany, to p i
™ - . nl! o ir,>ty waeb ska w i«  nigdy nikogo nie okradłem, ab nie ,*o

wir, że sobie te*y> nie przypomina, łm ło 
bylphyr prory-zha-niem się że ki«dyś Kradł, a

. . .  .. . -  ---- ------ te nie w iym czasie i nie w tym mirisru.
... . e> aJ Iw Zakład QiemiJ Truono śie hardział pogrążyć, niż takim
I egoŁ.g.rzi ej, ale jratem djlączyly się H,,w, ,MŚ»iwl*żA»en
n alcriałj abeią/ojące, z których ladze uu! 
wersytcckio nie zrobiły sprawy .osolMuj, lecz 
jwilc -lly ml traktować wszystko jako jedną j 
sprawę, incydent w 7akładzir Cheinti i Fiz. 
nie pos .-dał więkasego znaczenia, pedejrze 
idu co do udziału Nimowskiegu w i opadzie 
na Zak*ad l ltologti Klasycznej t Bibliotekr 
Luiw t,,i tecką nie zostały potwierdzone w 
tok- dochodzenia sądowego, natoiuiast fakt 
udziału w bojówce kłóra dnia 8 lutego bVi 
-owata główne wejście do uniwersytetu w 
celu niedopuszczenia Żydów, stwi* daony zo

na zjeżdzie odcinka mie:sk:eqo 07N  w
iej

-*al własnym przyznnniem się Nanowskiepo.

Warszawie jako przedstawiciel Wileńskiej 
prasy (sic!) nie raczyf zauważyć że go 
,am traktują mylnie, jako prezesa Syndy 
katu Dziennikarzy Wiieńskich. (Prezesem 
faktycznie jest p. red Charkiewicz).

Owóż ów pan Hryn ewicz tym razem" 
zresztą jak i jeao kolega z „Kurie'3 W ar 
szawskiego" całkowicie zbagateJizowaJi 
ł akt wybuchu bomby w lokalu Stronnic­
twa Narodowego w Wilnie.

Wiadomości te ich pisma ukryty 
wśród petiłu, gdzie' na osfainich miej- 
scjch notabene przekręcając słan fakty­
czny w taki SDOSób. oby nie zwracał ni­
czyjej uwac1*

Sądząc z ich nołafek bomba, która 
urwała człowiekowi kawał ręki, bvła ra 
czej niewinną zabawka, kłórą w określ.: 
wielkanocnym w niekłórych okolicach 
ir»a|ą zwyczaj rozrzucać wyrostki dla roz 
weselenia publiczności i narobienia ha­
łasu.

Ta flegma w „Kur.erze Warszawskim" 
tak bardzo nas nie dziwi, przywykliśmy 
do niej. No, ale jeżeli chodź o IKC to 
stanowi coś wyraźnie sprzecznego z Je­
go slylerr. Czyżby jego wileński przed- 
^raw.ciel Drzyqotował się do objęcia 
przedstawicielstwa innego jakiegoś dzień 
nik* o bardziej wiełkopańskich manie­
rach. Petonei.

•i i  • w .ł, ć.. unit.-A; fi’
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I D O  N A B Y C IA  W  C A Ł Y M  K R A J U T
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Doriot chce odkryć, karty komunistów
PA H Y Ż  (Pat) Prezes francuskiej 

pyrta ludowej Doriot złożył dziś pra 
m i  oświadczenie, wykładając w nim  
sprawę, 'którą zamierza poruszyć ju 
tro z trybuny izby. Dorioł oświadczył, 
ze został oskarżony pirzez kom uni­
styczny dziennik „Hu,manite“  i przez 
G;obiiSt.>sct, stojące blisko min. spr. 
wewn., o to, iż otrzymał pieniądze od 
Hitlera na wywołanie zamieszek w 
Paryżu. W  przemówieniu, jakie za 
irierza On jutro wygłosić w izbie de 
putowa^ych, domagać się będzie na 
lyciuniastowego powołania parlamen 
tarnej komisji śledczej, dla wyświet 
lenia źródeł finansowych poszczegól­

nych partyj politycznych.
Dalej będzie on usiłował dowieść, 

opierając się na zeznaniach 350-ciu 
wiarygodnych świadków, że partia ko 
n umistyczna Franc ji otrzymała z So 
wietow od roku 1920 ogółem 250 mi 
nonów franków Świadkowie, jak ich  
Doriot zamierza powołać, należeli lub 
leż jeszcze należą do partii kom uni­
stycznej.

Doriot przedłoży jutro kolegom w 
izbie broszurę, liczącą 50 stron dru 
ku, a om awiającą te spiawy, oraz bro 
szurę. wydaną przez partię komuni­
styczną p. I. „Powstanie zbrojne".

Król Leopold w Londynie
D G V E R  (Pat). K ró l Belgów Leo ­

pold 3-cj przybył lu  o godz. 14 10 m.

Yifl ZeeUnd wrogiem i f̂ronm 
ltidowego” i rek̂ istdw

Zwycięstwa rządowców
P A R Y Ż  (Pat). Ilawa.s donosi z Ma 

dr) tu: Ciłówne operacje wojsk rządo 
wyrh  foeayfy się w północnej części 
płaskowzgiirza pomiędzy micj.scowoś 
ciain i Brihuega i Cifuentcs. Powstań 
c; zgromadzili poważne siiy w Iró j 
kącie Yela, Masegos-:i i Cogollor.

W ojska rządowe nacierają trze­

ma kolum nami na te miejscowości* 
przy poparciu czołgów, opanowały je, 
H o rąc  w  Gogollor 74 jeńców narodo 
w o ś c i  włoskiej. TYi-dJc źródeł rządo­
wych, na szosie aragońskiej poddało 
się wojskom rządowym 60 W łochów . 
W  ciągu uit-dzicli wojsku rządowe po 
sunęły się naprzód ok. 7 kim.

Zaprzeczenie powstańców

BRUKSEl A (Pat) —  Premier van Zen 
land wygłoiił wielkie przemówienie 
prezdwytorcze w wypełnionej po brz* 
gi sań Magdaleny w Biukseli

Van Zeeiand wyłuszczył powody, któ 
re go skłoniły do pizeciy. sławienia sweę 
kandydałury przewódcy „reksistów" De 
grellowi.

Premier podkreślił, iż nie występuje 
z ramienia jakiejkolwiek partii i wbrew 
temu, co głoszą jego przeciwnicy, nie m i 
zamiaru iść na rękę tym, kfóiz/by zmie­
rzali do utworzenia „Proniu Ludowego* 
w Belg i. Wręcz pizeciwnie zwalcza o r 
obydwa kierunki; „reksizm" i „front lu­
dowy"

P o w ó t  M u sso lin itgo
do R rym u

Przyczynek do charakterystyki
zdem^sKowanych terrorystów

SA LA M A N K A  (Pat). G łówna kw a­
tera powstańcza komunikuje, że wie 
iu żołnieray rządowych przeszło na 
stronę W ojsk powstańczych. Powstań 
ey zajęli raźna  pozycję przeciwnika 
na odcinku Sari Claud.o, Na odcinku 
łoria przeciwnik dwukrotnie atako­
wał pozycje powstańców na pohidnie 
od Pad illa  de Nita, popierany przez 
12 czołgów sowieckich, lecz zastał «rd 
party z ciężkimi stratami, pozostawia 
iąc na przedpolu 40 tu zabitych. Kon

eentracje wojsk rządowych w dolinie 
rzeki Bad ie l zostały rozproszone.

Główna kwatera powstańcza po­
nownie zaprzecza doniesieniom rzą­
dowym o zdobyciu wielu miejseowoś 
ci przez wojska czadowe. Kom unikat 
głosi, że iriejscowośei te nie były u 
przednio zajęte przez wojsku pow­
stańcze, ponieważ nie mają żadnej 
wartości pod względem wojskowym  
ita froncie południowym. Pogada na 
dal utrudnia wszelkie operacje.

S e n a ś  r o z p u t t^ ju je  
n o w e  u s ta w y

(D okończenie 
Po dyiKusji w glosowaniu Senat ucii- 

wahł iormainy wniciek o odesłanie u- 
siaWy do komisjl-

W  dalszym ciągu sen. Marian Mali­
nowski zreferował ustawę

O SKRACANIU CZASU PRACY 
(W GÓ RNICTW IE W ĘG LO W Y M . 

Sprawozde-wca uważa io  za kon.ecznosć 
gospodarczą i społeczną i w dłuższych 
wywodach uzasadnia swą tezę. Twierdzi 
on m. in , żó Państwu musi zależeć na 
tym, ażeby każdy obywatel jak najdłu­
żej byt zdolny do obrony państwa oraz 
„żeby robotnik móg! jak najdłużej pra­
cować na utrzymanie siebie i rodziny. 
Warunki pracy i zarobki powinny być 
takie, ażeby to zadanie robotnikow i uła­
twić.

Dalej referent przedstawi! swe wnio­
ski zgłoszone na komisji" pierwszy doma 
gał się ażeby w arf. 1, qdzie mowa o 
wydawaniu zarządzeń w sprawie skraca­
nia czasu w dniu dodać wyrazy „do 6 
godzin dziennie w miarę przygotowywa­
nia się przedsiębiorstw do nowych wa-

zr att. 1ej)
, runków pracy

ją-.,

G a ŁTE (Pat) —  o godz 15.30 Musso- 
lini przyb/t na pokładzie krążownikc 
„Po lu " do portu, witany salwami armat 4 M  
nimi. Na wybrzezu powitał Mussoiiniego j  
minister spraw zagranicznych Ciano i 
przedstawiciele W łoch wśród entuzjasfycz 
nych okrzyków zgromadzonych tłumów 
ludności.

Mussolini samochodem uaał się do 
Rzymu.

DARY.
R ZY M  (Pat). Podczas pobytu w la  

lii i Mussoiiniego ofiarowano poza t. 
zw. szablą Islamu, dwa konie rasowe 
i liczne kobierce wschodnie,

Obrazek z rynku w jednym z miasteczek wpobiiżu Jarama, zajętym przez wojska rządowe. ™ F ? ^  Tl

Ta poprawka zosiała od­
rzucona ,gdyż chciano pozostawić woinę 
rękę rządowi ,ażeby dać czas przedsię- 
b.orstwom do przeprowadzenia odpow>e 
dnich inweśtycyj.

Przyjęto natomiast drugą poprawkę 
ażeby dodać przepis, że „zmniejszenie 
godzin dziennej pracy nie może za sobą 
pociągnąć obniżki zarobków". Oprócz 
tego komisja przyjęta poprawki , natury 
redakcyjnej.

Następnie sen. Pulnorowicz referował 
nowelę do ustawy 

O  ZAOPATRZENIU INW ALIDZKIM
Ustawę przyjęło bez zmian.
Kolejnym punktem porządku dzien­

nego był projekt ustawy
O  KO NW ERSJI I ZAM IAN IE PA PIERÓ W  

EM ISYJNYCH
pansfwowych, samorządowych i gwaran­
towanych przez skarb państwa, wypusz­
czonych w walutach obcych.

W  glosowaniu projekf us.awy przy­
jęto w brzmieniu sejmowym bez zmian. 
Następnie po krótkim przemówieniu spra 
wozdawcy sęn. Jedrzejewicza Senat uch­
walił jednomyślnie wśród oklasków se­
natorów projekt ustawy o święcie Niepod 
ległości.

Po zakończeniu obrad marszałek przy t 
jął do laski marszałkowskiej interpelację j 
pocze.m wygłosił pożegnalne przemówie- I 
nie p. marszałek Prysfor.

Po dłuższej dyskusji i końcowych wy­
jaśnieniach referenta izba przystąpiła do 
glosowania, n którym poprawkę komisji 
ao  art. 1, mówiącą o utrzymaniu zarob­
ków bez zmiany przy skróceniu dzienne­
go czasu pracy została odrzucona 28 gło 
jami przeciw 25. Pozostałe poprawki ko- 
rnisii, jaki całość ustawy wraz z rezo­
lucją Senat przyjął.

W n 'c fp fh  W e te s
laureatem państwowej 

naqrooy plastyrznej
W A R S Z A W A  (Pet) —  W  dniu 22 om. 

odbyło się w gmachu Ministerstwa W R i 
OP. posiedzenie sądj konkursowego na 
grody plastycznej ministra W R i OP. W  
skład sądu m. in. wszedł jako przedsta­
wiciel Wydziału Sztuk Pięknych Uniwer­
sytetu Stefana Batorego w Wilnie dzie­
kan Ludomir Slendziński.

Po przeprowadzone, szczegółowej ety 
skusji postanowiono przedstawić p. mi­
nistrowi wniosek przyznania nagrody pla 
styczne, za Tok 1937 Wojciechowi W eis­
sowi, protekłorowi Akademii Sztuk Pięk 
nych w Krakowie za 40-lełnią n ie z a leż n e  
wybitną i na najwyższym poziomie utrzy 
mana twórczość maieTską.

Wniosek powyższy został Drzez p  
m in istra  WR i O P z a tw ie rd z o n y ,

Sotaięta 3G0 do-ni)*
BUKARESZT (Pał) —  w Boldu. w od  

legtości około 200 kim od Bukareszt 
wybuch w nocy groźny pożar i z powc 
du silnego wiatru rozszerzył się gwałtow­
nie Spłonęło około 300 budynków. Jak 
wynika z dotychczasowych wiadomości 
zginęło w płomieniach dwo,e dzieci.

Szkody malerialne są bardzo znacz­
ne. Do Boidu zjechały straże ogniowe z 
pobliskich miejscowości. Akcja ratunk»- 
wa trwa.

Odłam skały wykoleił 
pid Wiedniem poc'ag

29 rannych narciarzy
WlEDKTł (Pał). IY>riąg wiozący okolą 

tysiąca narciarz) z in. BLscliofsluofen do 
M iednia, wykoleił się w ipobliżu stacji Jo 
TłUinsbiieli w Styrii. Jest 29 rannych, z  t m -
go wielu ciężko. Katastrofa zostali, spowo 
fmwan. przez ndkim skały, który spadł na 
s^yny. Wykoleił się pa-yswóz i 4 wbgony.

Monety arabskie z przed 30 wieków  
zakopane w Polsce

POZNA.N (Paf). We wsi Łubowo w nowie 
eie szamotulskim jeden z rolników zajęty 
wykopywaniem staregu pnyi dębu na lere 
l i t  swej posia,Ilości znalazł naczynie glinla 
tie w kształcie doniczki. W naczynia tym 
zpajjśowaiy się duże monety srebrne wiel­
kości 5 d o  złotówki

Jak  wykazały badania * .  prouudłone 
przez jmłf. U. P. de. Zakrzewskiego, są to

monety arobskie z wieku około 908 i aa 
przed narodzeniem Chrystusa. Na 31 ckwłar 
•łonyeh mon t mu zeum wtelkopoLskiem 

tylko jedna j o l  złamana, natomiast poao 
slule zachowane są w stanie dobrym. Zna 
lezienie tych pnzedmiotów dowodzi, ż mięsa 
kflńey Ługowa lu i preed 10 wiekami n ln jr  
mywali kontakt i dO M nU  handlowe ac 
wchodem.
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19 marca na Rossie w Wilnie

Fragment z yjefilaay

Ha Daleki Wschód
I'. Moskwa

Moskwa. Jedenaście trzydzieści 
pi > yj.i/d na Białoruski Dworzec. Od 
juzaf z Dworca IWm icnegr, o czter­
nastej trzydzieści. Trzy godziny na 
oJłt-jrz*tiie aniasta, w które wchodzę 
jak ślepy, nie wiedząc w którą stronę 
Siy udać. Jedyne to miejsce w którym 
mogę wyjrzeć, na świat z klatki me­
go p./aazaaku. Za 15 rułdi mogę sko 
rtzysiać z auta lnjourisPa. -obwożącego 
podróżnych pv> a nieście ,v towarzyst­
wie przewodnika. W o lą  pominąć sze 
reg ciekaw ych rzeczy, byle być w Mo 
-skwie sanu/AJe jectnociosnie ogarnia 
łunie p o z o s t a ć  do ,następucgo po 
ciągu nytrmi iże wiza tranzytowa n e 
iibHm i prawa zalrzymania się. 'Więc 

przyjmuję plan działania jednego 
uprzejmego towarzysza z wagonu re­
stauracyjnego. wsiąść w autobus je­
dynkę i jechać do hotelu Metropol na 
bw ierdłowiskim placu. Tam ułatwią 
m i porozumieć się z polskim konsula 
tern i udzićlą wszelkich imformacyj 

Rzeczy pozostawiam z całą ulnoś- 
eią w pustym przedziale pod opieką 
szerokotwarzowego konwojenta i wy 
biegaim z dworca na miasto w iskrzą 
cy się mróz. Autobus Nr. 1 akurat 
ucieka odemnie, zataczając szeroki 
łuk. Uiimo że kokietuję go ruchami 
rąk Pozostaję na wysepce pośród jez 
dni rozglądając się gapowato na 
wszystkie "trony. Mann niejasną chęć 
isć w którąkolwiek z u lic i jeduoc^eś 
me odpycha m nie niepewność i oba­
wa. Nie w-iem n ic dokąd te ulice pro 
wadzą, stoję j f̂k zgubiony pośród la­
su. W  mroź-yym powietrzu krzyżuje 
sie ruch uliczny: tramwaje, auta.
Oho, w idjrę .pierwszy raz w życiu 
trolleybu^. półauto. półtrauiwaj. jak 

- na ciężkich oponach, bez
szyn", po asfalcie, zbierając pałatkami 
pi ąd z elektryczne j sieci. Chmara 
autobusów przepływa wciąż przysta­
jąc przed Wysepkami. Maszyny o 
kształtach prostych, n ie w yszukanych. 
Na słupku oznaczającym przystanek 
jest napis początek (godzina nieczy­
telna, bo zarośnięta szronem); koniec 
godz. 23. Odstęp 6 minut; krótko, ja 
sno i węzłowato.

Mróz ma jakiś inny- ciężar gatun 
kow y niż nasze mrozy. Nic dziwnego 
to m.islkiewski mróz. Po krótkiej 
chw ili czekania opuszczam naus/nik'- 
mojej czapki i starannie zapinam je 
pod brodą. Gromadzi się grupka lu­
dzi. Jest nasz autobus ruszamy. Pa  
pierwszej d rw ili zapomnienia się, jak 
gdybym jechał z Łuikiszek na Plac 
Katedralny, zrywam się żeby rozglą 
dać się po mieście. Srabo widać przez 
szyby pokryte mrozem. Jedno tylko 
okno jest czyste, to, przed którym 
uvzęiduje kobieta-konduktor i wyglą­
da na uhcę, ogłaszając nazwy przy­
stanków Prz-omska mi się przed oczy 
ma ulica szeroka 'i ożywiona ale dziw 
nie niepodobna do wielkom iejski' h 
ulic gdzieindziej widzianych. Próbn ­
ie określić fę różnicę. Pochodzi to 
stąd. że parterowe okna pokryta są 
szronem i brak w idoku wystaw' skle 
powych, Iktóre stanowią pstrą szatę 
miast. Podobnie 1 rak reklam. Nami 
sv utrzymane w cramcach niezbędnej 
inform acii nie starają się ściągać na 
siebie specjalnej uwagi widza. Ruch 
out jest bardzo doży. ale conańnniej 
połowę ich .stanowią auta ciężarowe, 
okryte platforem ki wyładowano 
skrzynkami Auta osobowe nonnabio 
go kształtu i zdaje się ze przeważnie 
zagranicznego wyrobu ciągną także 
nieprzerwanym sznurem. Co to za a u 
ta czy taksówki, c/y p ryw a ln ?, c z y  
urzędowe —  nie wiem. Numerów bo­
cznych tak jak na naszych taksów­
kach nie ma Przynajm niej połowa 
opatrzona jest małą czerwoną chorą­
giewką.

\\ autobusie zaczyna być tłoczno, 
licznośc jerlnego statui ubrana 

nie bogato, nie biednie nrzejytYw.a eia- 
p'vm  st’ umieniem przez wnetrze po­
jazdu

iendiowtski plac. Teraz w id w  
że tu jest centrum. Olbrzymie nowo­
czesne bloki demów. t v  d r z w i  jedne 
go t  nieb wchodzą, to Metropol. \V 
obszernym hollu portiernia, kioski,

winda, po szerokich schodach -space­
ruje w  duł jakiś młodzian, który ro- 
hi na '.mmc .rażenie królów lcza z baj 
1- i, Jasno brązowa kurtka ze źrebiąt, 
i u trzema czapka i biało aż za kolana 
sięgające buty i w których porusza się 
cicho i z gracją, każą mi przez m o­
ment przypuszczać, że wtargnąłem, 
przedstawiciel demokratycznych cza­
sów’ na średniowieczny dwór. Ale 
przypominając sobie w czas, że jako 
wysłannik światowej burżuazji od wie 
clzam państwo proletariatu. wrcbodz.ę 
dr pokojów opatrzonych nazwą „In- 
turist' Młoda, elegancko ubrana pa 
ni udziela mi informneyj. Zapytuję 
kiedy są połączenia do Mandżurii. 
Spoglądając na rozkład ścienny odpo 
winda mi: „w  czw-arlek i wv niedzielę"
1 dodaje: „a  dziś jaki dzień m am y"? 
.Nieco zdziwiony odpowiadam, że 
czwartek. Za chw ilę na moja prośbę 
łączy mnie telefonicznie z polskim 
konsulatem, ale zinów zaniepokojona 
zwraca isię do mnie: „przecież dzisiaj 
jest niedziela, nic się nis da załatwić". 
Myślę sobie: „coż za roztargniona pa­
n ienka" i upewniam ją, że jest czwar 
ti k Pam ięć o porządku stworzeń*.i 
świata gr-untowinie zaginęła w Sow ic­
ie  ch.

iV słuchawce telefonicznej łowię 
n ikłe  dźwięki polskiej mowy. Moż­
ność przedłużenia pobytu jest wątpU 
wa Czas płynie, niecierpliw ią się, że 
przedłużenia pobytu nic dostanę, nic 
nie zobaczę. Rezygnuję z pozostania 
w Moskwie dłużej.

Proszę o wskazanie m i na planie 
Moskwy miejsca gdzie jestem, roz­
kładam jeszcze w  hollu plan na mo 
zajkowym .stoliku patrząc gdzie 
Krem l i Mauzoleum Lenina i wycho­
dzę. K ieruję się piusto na Kras-nuju 
Płoszczadh Ruch piesz.ych jest ni-adu 
zy M ija ją  mnie ludzie zakutani w  ko 
żuchy, w grubych pikowanych kafta 
wach, prawie wszyscy w  filcowymi o- 
bitwiu. Patrzę w  twarze idących u li­
cą i nastawienie, zabrane jeszcze z 
Polski każe mi doszukiwać się w tych 
twarzach jakiegoś znamienia tragiz­
mu, piętna duchowej niewoli i pod­
świadomej trwogi przed grożącym ter 
rorem. Za chwilę śmiać mi się chce z 
moich wyobrażeń. Ludzie m ijający 
mnie nie podejrzewają, że takim wzro 
kiem na nich patrzę. Mija ją mnie 
prości zajęci swoim i sprawami dnia, 
z których każdy z ledwością zapewne 
potrafi sobie uświadomić, że gdzieś 
na świecie jest innv porządek niż ten 
który tu panuje. Nieledwie łapię się 
za głowę: przecie to już tyle lat, pod 
czas których poszczególne fakty, do­
chodzące do nas za granicę jako sym 
bo1 dzikości czy barbarzyństwa tego 
kraju, a rozpatrywane przez nas w 
odosobnieniu, nakładają się tutaj na 
codzienny nurt życia tego stosiedem 
d/iesięciormlionowego narodu i s ta ­
nowić mogą najwyżej prz.elotny dyso 
nans na tle codziennej egzystencji. 
Trudno żebym spojrzeniem w twarz 
przechodzącego ulicą człowieka roz­
strzygał kwestie intrygujące od Jat 
cały świat ku lturalny. Ale zetknięcie 
się przelotne z tvmi ludźmi wrvveołało 
u mnie osobiście to proste wrażenie, 
ż*- to jest zwykłe społeczeństwo 
którego życie płynie już spokojnie 
utartym  korytem. Że ktoś kloby 
ch oa ł zm iany wprowadzić w organiz. 
mie tego społeczeństwa, musiałby na 
nowo je obudzić i wstrzymać nadaną 
iau bezwładność.

Z za wykończonych olibTzynnó.w
cl/wiga się szary blok domu w budo 
wie. W ysokie ściany z szarej cegły 
wydają się skute nie tylko cementem 
ale i mrozem Wszelka robota chyba 
zamarzła także i c/oka wiosny. Ale nic 
bo widzę jak po skośnie napiętych 
stalowych linach pnie się do eóry 
kenwojer i znika w  wyłom ie m im i 
gdzieś na wysokości dziesiątego pię­
tra

Skręcam koło Muzeum Historii. 
Szemki plac leży u skarpów w yn io ­
słego iiiun i. To Kreml.

Ma* Turek.
Świi rd tftw k  (Jekatierenburg) T tnnnd — 

©inek — 23. I. 37.

B?bi)ioteKfrrze 
organizują pomoc 
w samokształceniu
Staraniem Wilemldego koła Związku

B.oliotekdrzy Polskich została uruchomio­
na w Wilnie, przy Bioliotece im. T. Zano 
(ul. J. Jasińskiego 12) Poradnia Samo­
kształceniowa i Biblioteczna. Celem jej 
jest udzielanie porad ustnych lub pisem- 
nycn w sprawach: 1) Techniki pracy umys 
łowej, 2) doboru książek i artykułów do 
rozmaitych zagadnień, 3) organizowana 
i urządzania bibliotek. \

Na naszym terenie jest to placówka 
wrglednie nowa; za granicą jednak —  w 
Ameryce, Czechosłowacji, w Rosji Sowiec 
kiej przy kezdej większej bibliotece ist­
nieją poradnie, kiórych zadaniem jest: 
kierowanie samokształceń em czytelników, 
pomoc w wyrobieniu pewnych racjonal­
nych ptzyzwyczajeń, niezbędnych w pra­
cy umystowei. W  Polsce, o Je  mi wiado­
mo, istnieje *ego rodzaju placówka przy 
Bibliotece Miejskiej w Łodzi, pozatem 
Poradnia Biblioteczna w Warszawie sio- 
suje na szeroka skalę udzielanie porad 
samokształceniowych.

Nasza Poradnia ma trochę inne zada­
nia —  dąży ona do rozszerzenia zasięgu 
swej działalności na teren wiejski, gdyż, 
weole jej rozumienia, wies, w daleko 
większym stopniu niż miasto odczuwa po­
trzebę pomocy w samokształceniu. Dla 
te, samej przyczyny jednym z zadań Po- 
radni jest pomoc w organizowaniu biulio 
tek

Dotychczas przeważającą większość 
zgłaszających się do Poradni stanowiła 
młodzież szkolna i nauczvcie!snvo. Dla 
zorientowania się w jej działalności przy­
toczę kilka przykładów z pracy Poradni: 
K iko młodzieży prosi o. ułożenie pro­
gramu i planu samokształcenia z dziedzi­
ny nauk ekonomicznych i nauki o Polsce. 
M łody absolwent szkoły technicznej wy­
jeżdża do Brazylii, chce poznać warunki 
ekonomiczne i spoteczne teao kraju; 
Ziemianka prosi o książki, trakłuiace o 
hodowli kur, o racjonalnym urządzeniu 
kurnika; Przed Bożym Narodzeniem zwró 
cono si* z prośbą o wskazanie odpowied 
nich sztuczek teatralnych, wierszy do in- 
scenizacn: Nauczycielka prosi o książki 
do prowadzenia pogadanek z dziedziny 
etycznej dla szkoły* dokształceniov»ei; 
M iody chłopak :nteresuje się psychologią 
prosi o dzieła zasadnicze; Eksternistka, 
która sama się przygotowuje do matury 
prosi o wskazówki z techniki pracy umy­
słowej; Biblioteka Mieiska w Oszmianie 
prosi o wskazanie druków bibliotecznych 
i t. p.

Byty i inne zgłoszenia, z którymi Po­
radnia miała sporo kłopotu, ponieważ, 
właściwie nie wchodziły w jei zakres, nie 
chciała jednak odmową zrażać klienteli: 
matka nie wie co ma zrobić ze swą do­
rastającą córka, czeoo się ma uczyć, gdzie 
ja skierować? Okazało się, ie  dziewczyna 
chętnie szyie, podaliśmy więc jej adresy 
szkół krawieckich.

Poradnia funkcjonuje dwa miesiące, 
musimy jednak przyznać, że nie soefnia 
swych zam.erzen: załoszeń o poradv iesł 
w ogóle mało, zgłoszeń z terenu było 3. 
Czy przyczyna teqo jest zwvkła bierność, 
nieodczuwanie potrzeby tego rodzaju 
Instytucji, czy tez brak dostatecznej rek­
lamy? (dopiero niedawno zosłały roze­
słane ogłoszenia o istnieniu Poradni). 
Trudno na raiie odpowiedzieć na to pyfa 
nie. >V każdym razie nie tracimy nadziei, 
że nasze wysiłki zdobędz potrzebuiacą 
porad klientelę, tym bardziej, że placów­
ka nasza jest poczynaniem społecznym: 
za poradę bierze się po 10 gr., (Czytel­
nicy B-ki im. T. Zana i członkowie Zw. 
Bibliotekarskiego bezpłatnie). Porady dro 
gą korespondencyjną udziela się za przy­
słaniem 35 gr na wydatki i odpowiedź.

W  B i  . r t i Ł  MIM M E
Szampan czy piwo. —  Wolna m"iło$£ a nowe prawo.

Dowcipny szmngiel.
Nareszcie clegaJncki świat Berlina 

m iał coś godnego siebie. Rod wyso­
kim protektoratem Goerrnga, który 
obok swych w ielu funkcyj jak-o pru 
ski premier, roztacza swą opiekę nad 
operą państwową, odbył się tam bal, 
K tó ry  przepj chean swym zaćmił 
wszy stko, co w tym kierunku widzia 
ła stolica.

Snob musiał zapłacić przynajm niej 
30 marek za bilet wejścia (bal był na 
cci dobroczynny), na salę utrzymaną 
w łagodnych barwach biało-różo- 
wych, w której naokoło poustawiano 
siolild do kolacji, pozostawiając po 
środku dosyć miejsca do tańca. 
Wszystko bogato ubrane kwiatam i w 
t\ch samych barwach.

Punktualnie o 10 w loży honoro 
wej, dawniej cesarskiej, zjaw ił się go 
spodarz, tym razem we fraku, w towa 
rzystwie swej żony, byłej artystki tea­
trów rządowych, lśmniy Sonneniann, 
oraz k ilku  osób z. elity, między nimi 
bardzo ładnej ks. Bismarck, żony am 
basadora w Berlinie. W  sąsieilnich lo 
żach przeważnie członkowie korpusu

dyplomatycznego, no i „fioe  fleu r" 
partii rządowej.

K ilka  a rii z  „Rosentava Iier“  i „R i 
goletto „ k ilka  popisów tanecznych 
v. yłiooanych przez balet, po czym 
ro począł się wiłaściwy bal. Sporo 
ładnych toalet damsutich, przeważnie 
„dyplom atycznych -, i w ięc praw.e 
wyłącznie paryskich; dużo mundu­
rów, szczególnie krótkich fraczków 
oficerskich lotnictwa, w-śiód których 
uw ija ł bię Auwi, syn ex-kaisera w 
swym  mundurze bronzowym SA. i 
von Ribbt ntropp dl? odmiany w czar 
n\m dyskretnym uniformie SS. Mu­
zyka, ale bez jazzu, k tóry tu jest źle 
widziany', szampan i spokojny, nie­
mal oficjalny taniec.

Dopiero w podziemu. gdzie zain­
stalowano również „B ierke lie r , panu 
je ruch i życie. Sandwicze, parówki i 
dobre, poczciwe piwo. I  nastrój zupeł 
nie inny. Szczerszy i znacznie wesel­
szy. Ba l „pod operą jest bardziej u- 
d;.ny od „balu w  operze".

W  tej właśnie „R ic k e l le r "  ifilody, 
Lardzo przystojny blondyn w  mundu

Praktyczne urządzenia pocztowe w Szwecji

Dla oszczędności czasu listonoszów szwe 
steczkach następujące zarządzenia: Na 
skrzynki pocztowe wszystkich mieszkańc 
W  ten sposob listonosz nie potrzebuje 
czoną dla niego korespondencję wrzuca 
tej ulicy, przy której mieszka adiesat.

Na zdjęciu naszym oryginalne

azkich, zastosowano we wsiach i rtna- 
skrzyzowaniach ulic zostały umieszczone 
ow zamieszkałych przy tych ulicach, 
chodzić do domu adresata lecz przezna 
do skrzynki na najbliższym skrzyżowaniu 

Listy te adresat wybiera sobie sam 
szwedzkie sKrzynki pocztowe.

rze sztabowca Iłit l^ jugoud  zwierz* 
m i się nie wiem dlaczego, zr  sw yc i 
sulkc36Ów u k jb iet. Na górze szan 
pan, tu p iwo —  dla młodej i carom  
nnałej g łowy zibyt dużo. „N o  dobra. 
-- mówię —  a nie obawia się pa& 00 
wego prawa, 'Które przew iduje 10 lal 
więzienia za zbyt swobodne naślada 
wanie C asan o w ?”  —  „O , nie, bo pra 
wo karze gwałt lub moralny przymus, 
ale jeżeli togo o k  ma, prawo jest bet 
silne. Zresztą dzisiaj szczęśliwie po* 
bywam y się rożnych przesądów po* 
tym  względom".

Istotnie przypomniałem sobie, że  
bardzo niedawno przywódca Arbeib 
frontu, d r Ley, powiedział publicznie 
nr zebraniu „L ig i W ielodzietnosci-* 
„Przyzwyczailiśm y się traktować da» 
ri nieślubne z pewną pogaraą, Jest 
to przesąd, który obecaue jest abstu 
dem W inn iśm y okazywać nic-męź»t 
kom, które m ają dzieci lako rezul­
tat zdrowego, naturalnego instynlkta, 
tskie samo uznanie, jak i kobietom za 
mężnym \

W  ogóle z tym prawem jest Ui 
C/asem  kłopot. Mądry człowiek stwa 
r. 1 prawo. A  potem pew,eii spryciara 
obchodzi je w dowi rpny sposób, stwa 
r/ając precedens dla innych, jnź nie  
tak mądrych.

Dzięki wydanemu niedawno pra­
wu, grożącemu karą Śmierci za prze 
kazywanie za granicę złota 1 nu rywa 
nie go tam, praw ie 200 m ilionów ma 
rek w złocie i dewizach wpłynęło z 
powrotem do Reichsbanku. Ale m » 
lazł się dowcipny automobili&ta, fctó 
ry zami-anił swe mar(k: na platynę 
zrobił z n iej klucz francuski, młotek 
n może dłudlko, wysm arował to i za 
brudził tak, że wyglądały jak norma! 
nr narzędzia samochodowe i wszys* 
ko razem zabrał do Szwajcarii. G ło­
wy nie ucięli, bo jeszcze nie wrócit 
ale władze cenne niemieckie oglądają 
teraz każdy samochód praw ie przer 
s/kła powiększające, aby zobaczyć 
czy nie ma tam platyny' zamiast żel* 
/.a i stali. Zaczynają zawsze od bada 
nia p ły ty  z numerem, ponieważ już 
były  wypadki, że i to było zdobione 
’’ platyny. Na skutek tego wydane ro 
stało nawet prawo zabraniające w y 
r 'b ;ania numerów do samochodów 
o-a? okuć do drz.wiczek z metali szła 
chętnych. Lusterko dla szofera rów  
nież musi być zrobione ze szkła, nic 
z pl?1vnv Biedna p latyna! T. M. D .

Para sprytnych oszustów
o f a r t a t ś ła  j u h H e r t iw  n a  124Z tsjfSc, z # .

WTadze śledcze w W arszaw ie are­
sztowały' niebezpiecznego przestępcę, 
k lóry podając się za obywatela ziem 
skiego i porucznika .rezerwy wraz ze 
swą przyjaciółką dokonał ogromnych 
oszuslw na szikodę Kilkunastu maga­
zynów jubilerskich, składów z futra 
mi i sklepów z kosztowną komeke ją.

Niebezpieczny aferzysta dzięki 
eleganckiej powierzchowności wraz 
ze swą wytworną partnerką zajeżdżał 
przed upatrzony sklep samochodem 
i podając się za obywatela ziemskiego 
i oficera rezerwy, Sławom ira -Nałęcz 
Michalskiego, przedstawiał swą towa­
rzyszkę za narzeczoną i pragnął na-

0 rozkopania grobu powstańca
cje jego zostały źle zrozumiane p-zez 
ludność, ponieważ nauczyciel ucho­
dził w okolicy za ateistę i wroga Koś 
cioła. Opinia ta powstała na tle cią 
glych zatargów nauczyciela iz miejsco 
wym Droboszczem. Jam iński. pokłó­
ciwszy się z kisiędzean zgłosił nawet 
oficjalne wystąpienie z  kościoła kato 

, Lckiego. W  tych warunkach nakaza- 
I t -c przez nauczyciela rozkopanie gro 

bu zrozumiano jako profanację mogi 
far księdza powstańca, którego pamięć 
czczono powiszecf nie w  okolicy. W  
parafii zawuzało Zdarzenia te podała 
do wiadomości pism codziennych Ka 
tolic.ka Agencja Prasowa, ostro ataku 
,jąc Jamińskiego Nauczyciel wystąpił 
na drogę sądową przeciwko redakto­
rowi KAP. ks Zygmuntowi Kaczyń­
skiemu oskarżając go o zniesławienie.

Nauczyciel szkoły powszechnej w 
Seroczynie na Podlasiu Anatoliusz Ja  
miński polecił dzieciom szkolnym roz 
kopanie grobu powrslańca 1863 noku, 
ks. W aw rzyńca Lewandowskiego. 
Grób był przedmiotem kultu olkohez 
11 c j ludności.

Mogiła była zaniedbana i Jam ińs­
ki zamierzał obsadzić ją drzewami 
oraz przykryć płytą kamienną Lnten

PRZYW Ó DCZYN I NACJONALI5TEK 
HINDUSKICH

Lyć dla niej kosztowne prezenty. 
W łasny w ytworny samocnód sportc 
wy, pewna siebie m ina 1 eleganckie 
ubranie, zdobywały mu za ufam e u 
kupców. „Dziedzic" w ybiera ł szeieg 
kosztownych przedirn-otów wpłacał za 
hrzkę, na resztę suitą wystaw iał wek 
sle lub czeki i kazał towar odesłać do 
swego pałacyku w Alejach Róż.

Oszust tak się urządzał, że gdy 
przychodził ekspedient danego maga 
zynu, w tej chw ili wychodził z bra­
my pałacyku do swego samochodu, 
tam kw itował odbiór i tłumacząc bra 
kiem czasu zabierał wyłudzony to­
war.

Dopiero gdy pierwsze weksle po­
szły do protestu, kupcy przekonali 
się że padli ofiarą oszusta. Powiado 
miony urząd śledczy wszczął energicz 
r.„ dochodzenie i  wczoraj parę aferzy­
stów aresztowano.

Okazało się, iż pod płaszczykiem 
/.eniianina ukryw ał się znany aferzy 
sti W ładysław M ichalski, karany za 
różne oszustwa i ścigany listami goń 
czymi przez władze sądowe du odby 
cia kary 9 miesięcy w-ięziania za afe­
rę wekslową Przyjació łką aferz\sty 
była również znana policji Fe lic ja  Ga 
lik, karana za fałszerstwa wekslowe 
1 poszukiwana za współudział w 
aferach „narzeczonego". .

Ja k  diale ustalono, M ichalski wy 
pożyczał pryw atny sportowy samo­

chód w jednym z garaży śródmieścb 
gezie p łacił za dobę 25 złotych. Ogó 
łem para aferzystów nabrała kilkun* 
siu jubilerów, k/uśuierzy i w łaścicieli 
sklepów na łączną sumę 124,000 zło­
tych. Wyłudzone podstępnie tow ary  
Michalski sprzedawał paserom. Oix 
Je odnajmowali dw apokojowe miesz 
kanie w Czerniakuwie przy u licy K«» 
strzyńskiej nr 42 gdzie się zameldo­
wali pod fikcyjnym i nazw iskam i

W  elegancko umeblowanym m ie­
szkaniu pary oszustów znaleziono Ł il 
ka wytwornych futer, szereg wyłudzę 
pych tualet i kosztowną biżuterię. Po 
przesłuchaniu przez sędziego śledcze 
go Michalskiego odwieziono dt> wt  ̂
zienia na Paw iak, Gaiikównę zaś dc 
więzienia dla kooict na t. rw, Syberią

• (MAM* W ro tic i t*  W A JK ftt*
H E R B A T A  
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Sarojmi Naidu, przywódczyni nacjonali- 
steK hirduskich, wygłasza na zebraniu 

politycznym płomienne przemówienie.

Sąd Okręgowy uniew inn ił Iks. Ka 
c/yńskiego. Oskarżyciel prv\vntny za 
apelowTał dowodząc, iż artyku ł K A P ‘a 
wyrządził mu scieJką krzywdę i po wo 
ływal się na fakt istotnego odrestauro 
wania na v\łasn;,' koszt mogiły pow­
stańca, zaopatrzenie jej w płytę ka ­
mienną i obsadzenia drzewkami. Sąd 
Apelacyjny stwierdził, że istotnie, Ja  
rriiiiskiemn stała się krzywda, ale z je 
go własnej winy. Jeżeli przystąpił do 
rozkopywania mogiły to inógł prze­
cież w jakiś sposób zaznaczyć, w ja­
kim  celu to robi Na tle znanego m iej 
scowej opinii publicznej stosunku Ja  
miński ‘go do Kos ioła postepowran 'n 
jego mogło wyw-oła ' uzasadniony nie 
pokój i oburzenie, czego wyrazem był 
artyku ł w- KAP. Na tej podstaw-ie Sąd 
Apelacyjny zatwierdził w yrok unie­
w inniający.

Niedawno zdarzyło się w Budape­
szcie, iż poseł, k tóry m iał się pojedyn 
kowae, zaproponował zupełnie ser:o 
swemu przeciw nikow i armatę, jako 
broń, m otywując tak oziwny wybór 
tym, że służył w artylerii i zna*się tyl 
Iko na armatach,

Pojedynek na arm aty jest niewąt 
pliwńe oryginalny, ale oto w Rzymie 
wydarzyło się coś jeszcze dziwniejsze 
go. Otóż kierownik jednego 1 d; len­
ników- rzymskich otrzymał list treści 
następującej:

„W ie lce  Szanowny Panie! Do łobu 
za, jak im  pan jest, nie posyła się 
świadków, W  takim wypadku w-ystar 
cza spoliczkowanie, po iczkuję więc 
Fana symbolicznie. Może się Pan uwa 
żać »a szczęśliw-ego, że nie wziąłem 
kija, aby go obić porządnie. A teraz 
w olno Panu zareagować na ten list, 
jak mu się podoba".

Obrażony w ten sposób dzienni­

karz potraktował obojętnie papiero­
we groźby. Nazajutrz wystosował da 
pizeciwnik-a list —  odpowiedź.

„Szanowny Panie! Jestem panu 
bardzo zobowiązany za um iarkowa­
nie, jak im  'kierowany wym ierzył m i 
pan tylko dwa policzki, nie ucieka­
jąc się do kija. Ponieważ był pan tak 
dobry i ^policzkował mnie listowni* 
kładę pana trupom wystrzałem  z re­
wolweru —  feż listowme. T rafiłem  pa 
na w głowę zabiłem go. Zechce więc 
pan w moirn imieniu pozdrowić swo 
je zwłoki!".

Na tym  zakończył się pojedynek 
w Rzymie. Jedynym  świadectwem po 
jedynka by ły  wspomniane dwa listy-

Historia tyleż t kscentryczna 00 
komiczna dostała się na łam y prasy 
rzymskiej i wzbudziła szaloną weso 
łość w- kołacli zbliżonych do obu prze.

1 ciwmikow Or.



Budżet samoiządu 
po*. £*ięctćńsfciegp

Opracowany Drzz W ydz ia ł Pow ia 
wrwy‘brudżat na r. 1937-8 powiatowego 
^w. sa mu^ządowego w Sw ięcianach w 
ogólnej suiuile zł.' 300,090 został przy 

ję ty  na posiedzeniu budżetowym rady 
powiatowej ibez zmian

W  porównaniu do budżetu na rok 
1936-7 oowouehwalony budżet jest 
większy o otkoło 10 proc., co znajduje 
swe uzasadnienie w zw iększony.! 
wpływach w roku bieżącym

Powiększono wydatki ma popiera­
l i ’ rolnictwu, oświatę pozaszkolną i 
ro  nkańfr, -ia zdrowie publiczne i in., 
przy jednoczesnym zmniejszeniu w w 
datków personaLnych i im jyeh kon 
sujmcyjriycli.

Ilada Pow iatowa ushwaliła jedno­
głośnie przystąp.ć do akcji pik. Koca.

Akces gminy srniJłweńskiej dc 0 . Z. N.
Staraniem Komitetu obchodu imienin 

Marszałka Edwarda Rydza-Smigłego pod 
przewodnictwem p, Bolesława Kobusa po 
uroczystym nabożeństwie ,odprawion/m 
w dniu 18.11! w kościele w Tunnopcie 
odbyła się w sali Ogniska K FW  akade­
mia. Na odium ustawiono ładnie udeko­
rowany porbei Marszałka Rydza-Smig‘e- 
go.

Otwierając akademię zabrał gtos por. 
Mackiewicz, który podkreślił, że najmil­
szym podarkiem imieninowym, który ze- 
biani mogą zlozyć Solenizantowi, jest 
ofiarny g.osz na Fundusz Obrony Narodo 
wej.

Po przemówieniu zebrano 11 zł. 56 gr., 
którą to sumę przekazano na FON 

Drugie przemówienie wygłosił kierów 
nik szkoły p. St. Łączyński. Kończąc 
wniósł piojekt zgłoszenia akcesu do Obo

W Stołpcach powsiaje Ckr. Spółdzielnia
mleczarska

Spółdzielnia rolmcza buduje splchJerz zbożowy
Z e  Stołpców donoszą, że zarząd 

spółdzielni rolniczo-handlowej opiaco 
w ał proj‘ekt budowy spichrza zbożo­
wego przy bocznicy ^kolejowej w  
S.ołpcach Uchwalono przystąpić do 
zrealizowania projektu. Wynudowa- 
».e śpichrza przyczyniłoby się znacz­
nie do usprawnienia obrotu zbożem z 
całego powiatu, zmniejszając pośred­
nictwo.

W  Stotpcach odbyło się zebranie 
organizacyjne rady i zarządu Okręg < 
w ej Spółdzielni Mleczarskie j. Posta­
nowiono równocześnie uruchomić od 
działy spółdzielni w Miesionkow 
szozyżnie, Kisielewszczyźnie, Tsłonce 
i Opieczkach. W  ten sposób działał 
ność spółdzielni rozciągnie się na 2 
gm iny: stołpecką i świerżeńsk...

zu Zjenoczenia Narodowego. Projekt ten 
uzyskał aprobatę zebranych, którzy zio- 
iy li na rezolucji swe paapisy. Rezolucja 
ta jest treści następującej:

„Przedstawiciele organizacyj społecz­
nych 1 ludność gminy smołwenskiej, pow. 
brasławskiego, zebrani w Turmoncle w 
dn. 18 marca 1937 r., na uroczystej aka­
demii ku czci Marszałka Śmigłego-Rydza, 
witają deklarację ideową purkownlka Ada 
ma Koca z głębokim zadowoleniem, jako 
jedyną dążność do zjednoczenia całego 
Narodu w pracy dla dobra Ojczyzny i 
postnawiają jednogłośni? przystąpić do 
Obozu Zjednoczenia Narodowego, ślu­
bują' że tu e rbiogii irzecli granic w 
zwartych szereea'J* według wskazówek 
obozu pracować boda nad podniesieniem 
Rzeczypospolitej wzwyż*. 33S|

Następują podpisy zebranej ludności 
oraz przedstawicieli organizacyj’ Związku 
Strzeleckiego, KPW , Zw. Rezerwistów, 
Kolejowego Koła l.OPP. Gminnego Koła 
LOPP, Io w  PliPSP, Rodziny Kolejowej, 
Rodziny Folio/insi, Kasy Sfefczyka- Sto­
warzyszenia , Rolnik", Gminnego Koła 
Polsk. Czerwonego Krzyża, Sodalicii Ma­
r iań sk i, Koiejowei S*raży Pożarnej. S !c- 
warzyszenia §w Wincentego a Paulo 
T-we Opieki nad Rodakami.

Na zakończenie akademii odbyła 5 ię 
część wokalna. «, Jan Chowaói .i

CłębPkle

Mbłndeczno

Eksplozja zna le z iony  zapalnika
18 biu Włodzimierz Prokopowicz, miesi- 

ł  n t r e  wsi Malmygl, gm. kurzeniecklej, pow. 
wileńskiego, układając kamienie do bmiio- 
" s z h  drogi Małm- gi — Wdejko, rr.ilm l za 

" b i l  oo granatu i  zabrał go do domu. W

czesie rozDierania zapalnika nastąpi] wy 
bocn. Pnok—powicz doznał poparzeria lewe­
go policzka o raz rozttrarpm.ia 3 palców u 
lewej reku Rano,go umieszczono w szpita 
lu wilej.skim.

Znowu furmanka pod kołami pociągu
S  bm- o godr. 7,1 o na szlaku Starosielce 

Kajfetya, na niestrzeżonym przejeździć 79 
kro* zauw izono rozbita furmankę i dw« ko- 
•do zabite. Docbodzente ustaliło, żt nalcża

ły one do woźnicy S tanisław a Koryckiego 
z miasteczka Zambrowa, p<r». łomżyńskiego, 
który zeznał, iż wypadek nastąpił o godz. 4 
ra d  ranem. W ypadku z ludźmi nic było.

—  Doroczne Walne 2gromadzenie 
czł, Pow. Koła Zw. I r.watkMw Wojennych 
R P w AAołoder^nie odbyło się w lokalu 
świetlicy Zw Strzel, przy udziale 98 inwa 
lidów wojennych, wojskowych i wdów. 
Przewodniczył członek Zarz. Okr. Zw. 
Inw. na województwo wileńskie i nowo­
grodzkie p Jan Birula.

Do Zarządu Powiatowego Koła zosta­
li wybrani: pp. Edwin Bielawski (prezes), 
Paweł Sadowników (zes. prez.), MaKsym 
Dylewski (skarb1-1 ). Stanisław Owsiannik 
(zad. skftrbn.), Stefan Szwajkajzer (sekr.), 

j Mikołaj Korety (zast. sekr.).
Odczytano dsklaracię ideową płk. 

Koca i jednogłośnie ucnwalono przystą­
pić do C  Z. N. A. Z.

•- *w8 « K i

—  SKUTKI PR ZEC H O W YW A N IA  Pl£ 
NIĘDZY W  BLASZANCE. Do mieszkanie 
Wiktora Sienkiewicza, zam. w foiw. Szo 
sza, gm. hołubowickitj, włamali się w 
czasie jego nieooecrosci złodzieje i skra 
dli z pod łóżka skrzynkę blaszaną, zawie 
rającą zł. 11618.25 w banknotacn pols- 
kich i rublach złotych.

Wszczęte natychmiast dochodzenie 
nie natraliło na sprawców kradzieży, zna 
leziono jedynie w pobliżu zabudowań 
skrzynkę zawierającą 3 weksle na sumę 
zł. 150. Kradzieży dokonano między 1 
a 16 bm.

—  Nożowa rozprawa. 18 b. m. w Głę- 
bokiem na rynku Anfon: Murzicz ze wsi 
Waśki, podczas sprzeczki na tle pora­
chunków osobistycn zadał koledze swe­
mu Sergiuszow Łowcewiczowi cios no­
żem w pierś ,przebijając mu lewe płuco. 
Łowcewicza umieszczono w miejscowym 
szpitalu. Stan 'ego jest cężki. Sprawcę za­
trzymano. Obaj byli w stanie nietrzeź­
wym.

O s z m la n a
—  W  Hołszanach odbyło się walne, 

zebranie członków spółdzielni spożyw­
ców Jak wyrika ze sprawozdania. óbzCly 
spółdzielni wzrosły z 19 tys. zf. do 40 fys. 
zł., wobec czego spółdzielnia ta zajmuje 
pod względem obrotów pierwsze miejsce 
w lidzkim okręgu Zw Soółdz. Spoż. Ogól 
na gospodarka spółdzielń1 pomyślnie się 
rozwija. Obecnie już są pokryte straty 
lat ub egtych i bilans zamyka się nadwyż 
ką w kwocie zł. óUU Liczba członków 
wzrosła tylko nieznacznie. Spółdzielnia 
już posiada wielki asortyment towarów, 
a ma zamiar jeszcze go rozszerzyć przez 
sprowadzenie manufaktury ,żelaza i skór.

Czę«ć czysłego zysku zebrani przezna 
czyli na pomoc z.mową Bezrobotnym i 
na F. O. N.

Sr?iorcjcmte
‘S. bm. odbyła się w  Smorgoniach w  sali 

internatu uroczysia akademia ku czci liydza
Śmigłego. S ozuipla sala wypełniła się pa 
Lizegi.

Obszerny referat o  Marszałku Śmigłym 
1 \ (izm wygłosił komendant oddziału Z. S. 
j> E. Dmochowski. Orkiestra straży pożarnej 
z  a produko w ała następnie kilka utworów nm 
zyeznych W przerwach wygłaszała młodzież 
szkoły powszechnej deklamacje oraz wykona 
ta inscenizacje znanej piosonkii legionowej 
“święty Piotr u niebos teramy. Ktrzelczyne ró 
wnież za produkowały kilka deklamacyj. Na 
zakończenie popisywał się cliór młodzieży 
starszej.

Nazajutrz odbyły się o godz. 9-ej w  miej 
scowyeth świątyniach żałobne nabożeństwa. 
W  godzinach wieczornych zebrały się szlkoły 
oraz miejscowe organizacje w lokalach szkol 
•J.ych i świetlicach, aby w  skupieniu wysłu­
chać przemówień Pana Prezydenta.

Nieszczęśliwy wypauek z powodu bra­
ku dozoru . Yv | m > i i i : k  icj wsi Przewiesie zda 
r/y-f jrę w ubiegły ipiijtek ni ^szczęśliwy wypa 

Mieszkający tam gajowy Jamczokowicz

Mieisien w ezbrał co uk. 4 en.
Wubec dalszego tajania śniegów po- czas woda ani kra nie w/rzędziły zad*

z om wody na Niemnie stale się podnosi ! ny ch szkód i nąleży przypuszczać, ze
i w sobotę wynosił kolo Szczuczyna 3.70 obecny poziom wody osiągnął najwyższy
m ponad poziom normalny. Zator w oko stan.
licy w>i Hoiynka został usunięty. Dotych- i

0 parku miejskim w  N ow ogródku

de

w
iWŹm

Pułkownik Battisla, dyktaior Kuby w swoim ogi oazie w Hawannie z synem, pozwela się sfotografować ameryk. dziennikarzom.

osaaiMi— ma

Mieszkańcy kontynentu nie mnją 
pojęcia o namiętności liazardu, jaką 
opanowany jest przeciętny \nghk. 
Wszystkie rozgrywki sportowe .< z as, 6  
d y  i  wyścigi skupiają na siebie zam 
tecesowanie mas. Najbardziej palące 
s p r a  w\ jk)li tyczne lub ekonomiczne są 
tui drugim plfinfe wobec najważniej 
szej w danej chwiu sprawy: kto zwy 
cięży w match u footbal<>wyrm Prasa 
brukowa poświęca strony tytułowe 
większość dalszych './palt rozstrząsa 
u iu  przyszłych szans zwycięstwa łub 
przvczyn pora/k Zwi*k?xezj» obszer 
n-ie poruszana jest na łam ani prasy 
-prawa charakterystycznych dla ży 
cia angielskiego instytucyj zakłado 
wvch t. zw ,,pools“ , przeciw którym

I H r  żyKkę hazardu rnieszikańców Albid wystąpiła energicznie przeciw instytu

»zstatn;o wystąjnła Angielska Liga
Footballowa.

„Pools** —  wielkie towarzystwa 
zakładów- stały się ostatnio m^mal 
przemysłem narodowym. Tajemnicą 
ich powodzenia jest to, że wszystkie 
zakłady odbv\vają -,ię na kredyt l ło 
nieważ tormalnie biorąc tego rodzaju 
instytucje są w Anglii zabroń-one.

Najważniejszym rysem isłnlenia 
pools jest to, że stawek się nie płaci, 
co możliwe jest tylko w Anglii Na ku 
ponie wyraźnie zaznaczono ,abv nie 
przysyłać pieniędzy i dopiero gdy me 
cze zostały rozegrane, adresat dosta 
je albo wygraną sumę, albo też pr/e 
ikaz pocztowTy w wysokości swej staw 
ki. I  wszyscy płacą. Pomimo tego. iż 
jedyną konsekwencją niezapłacenia 
•dawki jest to. że idzie się na czarną 
listę „pools^, które nigdy więcej nie 
przyjmują od takiego klienta kupo­
nów.

Główną siedzibą ,,pools" jest I-i\ er 
poci, gdzie stały się one w ostatnich 
latach jednym z najpoważniejszych 
przemysłów miasta. Istnieje tam 28 
tego rodzaju firm  .zatrudniających 
20.000 urzędników. O rozwoju instytu 
cvj zakładowych świadczy najlepiej 
fakt. że jedna z nich m iała w  roku 
1927 zaledwie sześciu urzędników, a 
dzis mieści się w  5 wielkich domach 
towarowych, które zakupiło na biura.

pools** zręcznie obchodzą prawo nie Firm a ta posyła tygodniowo swej sta
biorąc żadnych stawek ani wpłat W y  łej klienteli 5 milionów kuponów i roz
starcz.y wyciąć z jakiejś gaz.ety kupon syła co tydzień około 300.000 przeka
zakładów’ wypełnić i przesłać towa 
rzystwn. Stawia się na zwycięzcę jod 
* e j  z 12 rozgry wek footballowych. ty 
pu jo się jedną z. załóg, hih też przepo 
w iact rezultaty’ poszczególnych eta 
pów mcc#.u zależnie od warunków 
Szan-iC są często tak trudne do prze 
widzenia, iż wydarzyło się raz, że 
ktoś stawiając 1 pewny wygrał 16 000 
funtów  Trudności te |>odniecają jesz

zow. Personel pocztowy w Liverpo 
ol musiał być w ostatnich latach 
zwiększony o k.lkaset osób, bv móc 
dać radę z pocztą wielkich ,,pools' 
miejscowych. Ja k  obliczają, w  prze 
myśle“  tym zaangażowanych jest 30 
milionów’ ludzi, t. j. prawie jedna 
czwarta ludności W . Brytanii zakłada 
się o rezultaty meczów futbolowych 

Yngielska Liga Futbolowa, która

c ji „pools** jest bezsilna. Anglik me 
pozwala sobie nic zabronić, co zgadza 
się formalnie z prawem obow:ązują- 
cv:n,,chco móc zakładać się jak mu 
się podoba i z dumą pielęgnuje jedną 
z cech narodowych, juką jest ta ma 
ma. M. C.
PLweteaszoh .

zostawił ii a stole ipas z 11 a' i ;j vni rewolwerem 
(idy wyszedł, wydobył fi lutni syn jego ‘brata 
rewolwer, p-zyłożył <lo piersi i  wystrzelił: 
Kula przebita klatkę piersiową, Zawezwano 
miejscowego lekarza p. Jasiewicza, k tÓ T y  
nałożył opatrunek. Jest jedmak słaba na­
dzieja utrzymania chłojK-zyka przy życiu.

— U roiha wylewu Wilii ostatecznie mi­
nęła. W  u!i. czwartek ruszyła W ilia  w  po 
b żu S-morgoń, Zarząd Drogowy poczyni? 
już poprzetlnio przygotowania celem zano- 
bieżenia ewentualnym załogom. tTzedc wszy 
slkim zabezpieczono most dirogowy przy wśi 
Przewóz, usuwając ikrę. Gdy W ilia  mszyła, 
trzeba było jeszcze kilkakrotnych wysiłków’ 
aby rozsunąć tworzące się zatory. Jeden z 
zatorów koło Rudni !był nadzwycza j groźny, 
jednak ś ten dzięki sprężystej działalności 
pod kierownictwem drogom! drza p. Kamiń- 
sk'ego usunięto. W ilia , która przy ruszeniu 
osiągnęła ponad 't m. nad st a n normalny 
■ot-eonie ma już 2,50 ponad stan.

— Teatr objazdowy omija nosize miasto. 
Po ostidnim przedstawieniu „M aik i" omija 
wdn-ski Teatr Ohjazdowy nasze miasto, mo 
tywując to tym. że w Smorgoniach nie ma 
rdpowiednicj srenyU sali Społeczeństwo 
Smoryoń zdaje sobie doskonale -sprawę z 
tego, źe wybudowanie Domu Strzplecflccgo 
<zy Domu Ludowego trzeba ostatecznie ru- 
szsć l  miejsca. Jednak Teatr Objazdowy nie 
cm i ja mniejszych ośrodków, gdzie jeszcze 
nędzniejsze są sale i sceny. Smorgonie czu ją 
się1 pokrzywdzone. W.

Wybuch petardy przy ul. Krocze] w Warszawie
W 13 skHpsth Kyleciały szyhy

P o a  sk lep  spożywczo-koionlalny 
W assertriigera  i>;‘zy ul. K rucze j 55 
r.'»g W ap ńh tc j vf W arsz aw ie  n ieznani 
sp raw cy  podrzucili o  n iezw yk łe j sile 
w ybnehow ej petardę.

Szczegóły zam achu są następu ją­
ce: Żona w łaścic ie la  po zam knięciu  
sklepu uk łada ła  to w a ry  na w ystaw ie . 
W  pew nej ch w ili W asscrtriige row a  
zauw ażyła  jak ichś 3 in fo d jch  ludzi, z 
k tó rych  jedt n pr%od w ystaw ą sklepu 
pozostaw ii jakąś paczkę, z k tó re j w y

dobyw ał się dym . W asso rtr ig e ro w a  
zaa larm ow a ła  męża, k tó ry  w yb ieg ł 
na u licę i zorientow aw szy się, że pod 
sklep podłożono petardę, odrzuci! ją  
na jezdnię. N astąp ił w ybuch , którego 
s ilą  został poran iony W asse rtragcr 
oraz przeehotlz!eń Bo les ław  F u k s  za­
m ieszkały  P o ln a  30.

S ilą  w yb u ch u  b y ła  tak  w ie lka , iż 
w  13 sk lepach  w y le c ia ły  szyby oraz 
w  dom u 35 p rzy  u licy  K ru cze j w y le ­
c ia ło  30 szyb.

Postrach M ałopolski 
bandyta Zarzycki zastrzelony

W e  wsi Dębno, pow iatu brzeskie­
go. doszło do starcia między patrolem 
policyjnym  złożonym z 19 posterun­
kowych P. 1’. i służby śledczej, a gro: 
r.ym bandytą Zarzyckim , sprawcą 
.straszliwego mordu w Nie/dowie. 
Zbrodniarz ukryty  b y ł w stodole, 
gdzie natknął się na niego patrol, na 
prowadzony przez psa policyjnego.

M im o w rzu cen ia  do stodoły k ilku  
bom b łza w ią cy ch  bandyta zaczął 
strzelać. W  w yn ik u  starcia Zarzycki 
p o n ió s ł śimieTc. *

Śm ierć Zarzyckiego przyczyniła 
się do odprężenia wśród ludności ca­
łej okolicy, która od szeregu miesię­
cy  żyła pod terrorem groźnego i  bez­
względnego bandyty.

Nowogródek od 1915 roku nie posia­
da żadnego publicznego parku, ani ogro­
du. Na spacer chodzą ludzie za miasto 
lub na Górę Zamkową. Mówiło się wciąż,
że irzeba raz nareszcie zaiożyć w śród­
mieściu skwer, a ryr’ek przenieść za mia 

| sto. Jednakże kupcy podnieśli gwałt, że 
t to ich zrujnuje, więc zaniechano tego pro 

jekłu, tym bardziej, że park wydawał się 
bardziej potrzebny niż skwer w śródmieś­
ciu.

! oto nagle zdecydowano założyć park 
w północnej stronie miasta za Górą Zam­
kowa na przestrzeni 4 ha doskonałego 
czamoziemu, należącego do miasta. W  
ciągu kilku miesięcy (1935 i v losn<£ 1936 
r.) skonano, przeorano, wyrównano cały 
ogród warzywny, nazwożono iks setek

I tur żwiru, wytknięto aleje, posadzono Ifo 
chę malutkich drzewek, zrobiono kilkai 

J tawek i —  park goiow. Niestety taki 
„park ' nikogo nie zwabił i wabić nie beę 
dzie przez lat trzydzieści. Wiosną i je- 
sienią jest tam pusto, ponuro i zimno, bo 
stale dmie zimny potnocny wiatr; latem 
znowu słońce .otwarta przestrzeń, brak 
drzewa i zieleni, suche podmuchy kurzu 
również zniechęcają do odwiedzania par 
ku. W  krótkim więc czasie korty i ścieżki 
zarosty zielskiem.

Ale i to byłoby jeszcze do zniesienia 
(bo komuż 10 ostatecznie przeszkadza, 
że. się zmarnowało 3— 4 na ogrodowej zie 
mi?), gdyby nie świadomość że na len 
cei, t. j. na park miejski wydano już ck. 
2C.003 (dwadzieścia tysięcy) złotych pol­
skich. Całe szczęście, że potowę tych p ie­
niędzy asygnowat Fundusz Pracy, chociaż 
i ta okoliczność niebardzo łagodzi spra­
wę, gdy się zważy, ze brak teraz lundu-

szów do wykończenia Szkoły powszech­
nej, rzeźni i na wybudowanie gimnazjum 
Poza tym za te pieniądze można by było 
odkupić zadrzewiony park co się zowie, 
ze stawem i stuletnimi drzęwami, gdzie 
rozkoszą bytoby spędzenie latem paru 
gootzirt v/ dzień lub wieczorem, przy 
dźvriękach orkiestry. Lecz co się stało 
nie odstanie...

Obecny komisaryczny burmistrz p. 
Sianozęcki, zdając sobie sprawę .że park 
miejski nie jest podobny do parku, za­
mierza pono Focnę go upiększyć 'łwióia- 
rni i altanami. Może to zwabi publikę. 
Z dniem 1 kwietnia b r. zaangażowany 
zostanie ogrodnik, dla któreao zarząd 
miejski chce odkupić domek z placem 
za Górą Zamkową tuż przy parku (bę­
dzie to kosztowało ok. trzech tys. zł., ale 
nie ma rady, gdzie wsiąkło 20 tys. można 
dodać jeszcze..,), Przy tiomku ogrodnika 
założone będą inspekła, a w parku kwiet­
niu. —  dużo kwietników. Piękne nowo- 
giódzianki zadeklarowały sweją wspołpra 
ce z łym, że założą sobie w Darku własne 
grzadk-. z kwiatami. Będą ja pielęgno­
wały, odwiedzały, sprawdzały postępy 
swojej pracy i innych i —  będzie jakiś 
ruch, bo nie bez tego, aby panowie nie 
wzięli w tym udziału w tej czy innej fo* 
mie. AltaV<; v :ęc bardzo się przydadzą. 
Rzecz jasna, że cieniste drzewa lub krza­
ki jeszcze więcej by się przydały, ale 
„me odrazu Kraków zbudowany"

Tymczaseąj hula jgo otwartym parku, 
niczem w polu, majcotyy wicher i smut­
nie wyzierają rozczapierzane gałązki mło 
dych sadzonek —  20 łysięSy złotych pol­
skich. \  Kapi-

W*lellcn
—  Ubranka dla biednych dzieci. —  

19.111 odbyła się w wilejskiej szkole po­
wszechnej uroczystość rozdania ubranek 
dla biednych dzieci z Wuejki. Ubranka.zo 
słały zakupione przez Rodzinę Wojsko­
wą. Po rozdaniu pakunków ooczęsłowano 
dziatwę bułeczkansi i herbała. Prezeska 
Rodziny Wojsk, p, Tomkowowe wygło­
siła przemówienie o Marszałku Józefie 
Piłsudskim. Na korytarzu przygrywała or­
kiestra wojskowa. Chór szkolny wykonał 
inscenizację „Śląsk". 36 dzieciaków otrzy 
mało ubranka i bieliznę.

Na łej miłej uroczysfości był obecny 
ołk. Janusz Gaładyk. W R

—  19 marca w Wiletce odbyły się w 
świątyniach uroczyste nabożeństwa. Koś­
ciół byt przepełniony ,gdyi oprócz woj 
ska i młodzieży szkolnej wzięło bardzo 
liczny udział społeczeństwo.

Wieczorem odbyła się staraniem woj­
ska podniosła akademia, w kłórej wzięło 
udział około 500 osób. W R

S!®fpc®
—  Odbyło się posiedzenie nowoobra 

nej Rady Nadzorczej Spółdzielni Rolni­
czo-Handlowej *f Sto‘pcach. Posiedzenie 
zagaił ustępujący prezes Rady p. M iko­
łaj Dudziński. Dokonano wyboru prezy­
dium RN do kłórego weszli pp, Czes­
ław Krupski jako prezes, Zygmunł Ma­
jewski jako wiceprezes i Henryk Czyś- 
Nowoobrany preezs Rady złożył oodzię 
nej wybrano pp : Z. Majewskiego, M. 
Czemobaja i H. Czyścieckiego. Omó­
wiono sprawę budowy spichrza zbożo­
wego przy bocznicy kolejowej oraz spra 
wę uregulowania zadłużenia Spółdzielni. 
Nowoobrany preezs Rady złożył podzię­
kowanie usfępując-,m władzom Spółdzie! 
ni za ofiarną oracę wynikiem kłórej było 
uporządkowanie słanu finansowego, ra­
chunkowości i organizacji handlu. M. C

S*rzuezyn
—  ECHA N IES7CZĘSLIW EGO  W Y ­

PADKU NA STACJI W  RÓŻANCE. Jak 
zdofano ustalić, nieszczęśliwy wypadek 
najechania przez Dociąg na sanki, w któ­
rych jechało dwoje ludzi miaf miejscr 
podczas następujących okoliczności: 12 
marca o g o d i. 18 pociąg osoLawy Nr. 
811 jadący ze st kol. M  asfy do Lidy, n« 
niestrzeżonym przejeździe kolejowym 
obok miasteczka Różanka najechał na san 
ki, którymi jechali z Różanki pijani Szan- 
ezuk Józef, lat 36, mieszkaniec wsi Rusz­
nica i Dzieżyc Leon .mieszkaniec foiw. 
Mokrzec Łopafowskf. Ustalono, ia  oociag 
uderzył w tył sanek i przewróciwszy 
wlókł za sobr 130 mfr. Pod sankami znaj­
dował się zabity Szaticzuk. Cudem wy­
szedł* z życiem z katastrofy Dzieżyc, Który 
został wyrzucony z sanek. Podczas uce- 
rzenia koń wyprzągł się\J zbiegł.

Rannego Dzieiyca tyrft samym pocią­
giem odwieziono do szoiłaia w Lidzie.

—  W  zjeździe dział; czy wiejskich, 
który się odbył w dniu 13 b.\m- w W>v 
szawie z terenu powiatu szczurzy oskiego 
bra*i udział: pp. Meierowa Jpnina. 'fpi, 
BorkawsK. Piotr, Moraczewsk. fwo Szmi- 
oiero Kazimierz, Drobniak Jan i Kołłupaj- 
ło Wandalin,

—  Nfenotówana ilość 'kradzież*. —  
My zaścianku Stonna, om szczuczvńskiei 
w nocy 15 marca z niezamknięfej stodoły 
skradziono 400 kg. żyta, wartości 90 zł.

Poszkodowany oodeirzewa o kradzie* 
sąsiadów z tej same' wioski.

17 marca zosłafi złapani dwa, młodo­
ciani złodzięie licząc* zaledwie oo 18 łat, 
którzy dopuścili ?ie kradzieży 3 workow 
żyta na szkodę ZwibM Wiktora m-ca wsf 
Potoka. Sk-addone zboże odebrano.

Właściciel tartaku w Szczuczynie G łę 
boćki Mowsza zameldował oolicji, że 16 
b. m. skradziono mu z szafy znaidujacef 
się na ped^órzu tartacznym, narzędzia 
stolarskie na sumę 250 zł.

—  Odbyło się zebranie członków ra­
dy nadzorczej i zarządu Spółdzielni mle­
czarskiej w Stofpcach. Dokonano wyboru 
prezydium rad* w sktadzie pp.: Michała 
Mickiewicza jako prezesa, Władvsławo 
Rusieckiego jako z-cy prezesa i O. Matu 
sewicza jako sekretarza. Do komisji rewi­
zyjnej wybrano pp.: inż. Stanisława
Klimkiewicza, Józefa Daszkiewi :za i Anto 
niego Jenczyka. W  toku obrad uchv/alo- 
no zaangażować na kierownika spófdziel 
ni p. Sobiesiaka. P, Piotr Markiewicz 
podjął się p-owadzić rachunkowość spół 
dzielni orzez okrer 3 miesięcy bez żad­
nego wynagrodzeniu. Ustalono sieć filij, 
k’óre będą uruchomione w Misienkow- 
szczyźnie, Kislelowszczyźnie, Tulonce i 
Op"eczKach, Najwyższą normę zadłużenia 
ustalono na kwotę 20 fys. zł. M. C.

— W  dn. 19,llf miejscowe spoteczeń 
i stwo zgromadziło się na nabożeństwie ia

łobnym za spokój duszy ś. p. Marszałka 
Piłsudstoego Przy katafalku pełnili wartę 
honorową żołnierze KOP-u. Chór wyko­
nał pienia żałobne. Po mszy obecni na 
nabożeństwie udali się do swych codzien 
nych zajęć, wieczorem zaś znowu zebraii 
się w ognisku KPW  celem wysi uchania 
przemówienia P. Prezydenta. J. Ch

Postawy

—  Na posiedzeniu Rady Powiatowej 
w Stołpcach uchwalono budżet stotpec- 
kiego pow, zw. samorządowego w wyso­
kości zł. 221 677 w wydatkach zv'yczaj- 
nych i zł. 41 540 w wydałkaeh nadzwy 
czajnych oraz w dochodach na sumę 
i ł .  263 218 Jednocześnie uchwalono bu 
dżeły przedsiębiorstw- szpitala powiato­
wego w kwocie zł, 50.758, cegielni — 
zł. 25.750 i betoniarni —  zł. 16.600

Na tymże posiedzeniu Rada Powiato­
wa w imieniu całego pow.atu zgłosiła 
swą gołowość do realizowania dzieła kon 
salidacji narodu w myśl zasad deklaracji 
ideowej płk, Adama Koca.

—  18 I  19 b. n „  jako w dniach imienin 
Marszalków Polski Edwarda Śmigłego-Rydza 
i s p. Józefa Piłsudskiego odbyły m(. w  p0_ 
stawach w śv igtyniach wszystkich wyznań 
uroczyste nabożeństwa. Dn. 19 b. m. w sali 
Domu Ludowego zainstalowano głośniki, kłó 
rz umożliwiły licznie zgromadzonej poblicz- 
ncśei wysłuchanie przemówienia Parna P-e

denta Rzplilej.
—  PO W IES IŁ  SIĘ 19 bm we wsi Ła 

skie, gm. kozłowsklej. Dowiesił j e 21-je 
ni Mikołaj Jakimowicz. W edle uiyskanych 
informacji Jakimowicz czuł od dłuższego 
czasu nfecheć do życia spowodowam 
"ępieniem słuchu, co łeż stało się bezpo$ 
rednią przyczyna targnięcia się na wałs: 
ne życie. J i

Wtlno —  Turcłfie
22 bm została podjęła Komunikacja! 

autobusowa na linii Wilno— Turgiele. |



. KURJER W Il EiSSKI** 23. III. 1937 5

Z g a n i e n i e  obrony n a M o i e j  
v  dotl&r&cji p h .  Koci

Odczyt przez radio redaktora 
ppłk. dypl Kudnickiego
Na zaproszcjiie ikluDu pracow ni­

ków radiowych — naczelny redaktor 
„Po lsk i Zbrojnej" pjpfck. dypl. Adam 
Kudnicki wjjgtosi i. w l-oikalu khibu 
(Mars 'ałkowska 127) we w torek dnia 
23 łrih. odczyt p. t. „Zagadnienie o'bro 
nv narodowej w  deklaracji płk. Ko­
c a "

Odczyt ten (będzie trunsanitow any 
przez wszystkie rozgłośnie polskiego 
radia. •*

EK^pert bada ?prawę 
b u d j w y  n o w o c z e s n e j  

rzeźni I chłodni
Do W iln a  przybył z W arszaw y inż. 

JUommko. kioiry jaiko ekispcrt zaznajo 
i l u  zt sprawa budowy w W iln ie  
chłodni i rzeźni eksportowej.

W czoraj inż. Dominko podzielił 
się swoim i 'spostrzeżeniami ze specjał 
nie zwołaną w tym celu komisją, w 
.skład ktÓTej wchodzili przedstawicie­
le Izby Przemysłowo Handlowej, lz 
by Rolniczej i Rzemieślniczej,

Ekspert warszawski wypt/wiedział 
kię za budową rzeźni eksportowej o- 
J6z takiejże chłodni w miejscu, gdzie 
rzeźnia znajduje się obecnie, t. '. w 
pobliżu W ilcze j Łapy Koło chłodni 
ma być wybudowana targowica oraz 
inne niezbędne zakłady i urządzenia.

Realizacja projektu budowy ma 
być rozpoczęta jeszcze w roku bieżą 
:ym.

KRONIKA
MARZtiC

23
Wtorek

Dziś Katarzyny Król. Szw. 
Ju u o  Marka I Tymoteusza

Wschód sk rt * — g. 5 m. 21 
Zachód słońca — g. 5 m. 34

K K.G. wyasygnowali 
1&.000 zł. na budowę

p f d n i  • * »
Rom unalna Rasa Oszczędności w 

W iln ie  postanów iła udzielić magistra 
t.rw i bezzwrotnej subwencji w wyso 
kości 10.000 złotych na budowę w 
W hn łe  nowoczesnych jezdni.

Konf erertcia wykonaw­
ców nrac sc^lfn ^wych

W  dniu 22 b. m. w Uri. Wojewódz­
kim Wileńskim odbyła się pod przewod­
nictwem naczelnika wydziału roln. i ref. 
roi, Tadeusza Źemoytela doroczna >edno- 
dn.owa konferencja wyhonawców prac 

^scaleniowych (mierniczych i komcarzy 
Ziemskich) z woj. wileńskiego

Udział w konferencji wzięło 8 komi- 
iarzy ziemskich, 5 kierowników referatów 
woano-meloracyjnych, 46 mierniczych 
rządowych, 36 m.erniczych przys’.ęqłych 
1 53 osoby personelu pomocniczego mier 
niczych przysięgłych. Ponadto w konfe­
rencji wzięli udział przedstawiciele W ileń 
skiej Izby Rolniczej.

Przedmiotem dyskusji na Konferencji 
były następujące zagadnienia:

1) Rola mierniczego w pracach scale­
niowych —  reterał k.trownika oddziału 
dr. Józefa Farbolki;

2) praktyczne podep ;ie do szacunku 
gruntów przy scalaniu —  referat mierni- 
czegc przysięgłego Stefana Ań chmew. 
sza;

3) zasaoy rozwiązania gospodarczej 
strony projektu scalenia —  ref. miernicze­
go przysięgłego Jana Kownackiego:

4) konieczność i sposoby uwzględnię 
nia przy scaleniu gruntów celów miejsco­
we' uzyieczności publicznej —  ref. refe­
rendarza Urz Wojew. inż. Olgierda Ta­

rasiewicza;
5) zasady podziału wspólrot i kwestie 

leśne w foku scalenia —  ref. radcy Urz 
Wojew. Waleriana Samowicza.

‘ -------------------------------I

Spust! zc/enlr Zakładu Meteorologii U.S.B 
w Wlime z dn,. 72 Ul- 1937 remu.

C iśnwnic—  741 j 1
Temp. środo. -j-t
Temp. najw. -f-5
Temp najn. -— 0
Opad — 7, i
W iatr — zaclKHŁu
Tend torom. —  wzrost
Uwaga: «— jrochJiiun,o, śnieg.

—  Przewidywany przebieg pogody 
w-o PIM-a do włecz dnia 23 marca 193/.

Zachmurzenie zmienne, naogót duze, 
z opadami.

Nieco cieplej, nocą jednak miejscami 
przymrozki.

Słabnące wiatry zachodnie.

W I L E Ń S K A
DYŻURY APTEK.

Dziś w nocy dyżurują następujące ap 
teki:

1) Nałęcza (Jag.Hlonska 1); 2) Augu 
stowsk.ego (Kijowska 2); 3) Romeckiego 
i Zielańca (Wileńska 8) 4) Frurnkinów
(Niemiecka 23): 5) Roslkowskiego (Kałwa | 
ryjska 31) '

Ponadto stale dyżurują następujące ap 
teki:

S-ow Paka (Anfokolsica 42); Szantyra 
(Legionów 10); i Zajączkowskiego (W itol 
dowa 22).

K O M FO RT O W O  U RZĄD ZO N Y

hotel St. 0E0RGES
w W I L N I E

Pptrlamenty, łazienki, telef. w pokojach 
Ceny bardzo przystępne,

PRZYBYLI DO WILNa :
— l)o h o te lu  Gcorgea-u: star. Heniszel

Władysław ze Swięciam; Keiblingnr W ilhtbn 
z Wiednia; Wiojniłowicz Józef rolnik z Nie 
świeża; inż. Karzon Stefan z Nieświeża; inż. 
Jaśkiewicz Arkad us? z bidy; insp. Olszań- 
ski W italis z Warszawy ;uiz. Sosnowski z 
Warszawy; Maciesze/wska Marla; Isremdler 
Marom iz Warszawy; Drommerowa Halina; 
Szczeglowitowa Anna ngucz. z Warszawy: 
adw. Zabukliciki Antoni; Erdman Karol 
ziem. z Podhrzezia; llouwald Jerzy z;ctn. 
z Mejszagoły.

HOTEL EUROPEJSKI
Pierwszo i z idny. — Cany pizysteone. 
Talefany w pokojach. Win J t  osobowa

P R A S O W A .
—  Zarząd Syrdykatu Dziennikarzy 

Wileńskich prosi członków organizacji, 
pragnących mieć odznakę dziennikarską, 
o wpłacenie na ręce Skarbniczki 3 zł. do 
dn. 5 kwietnia r b

—  „KURIER PO W SZECH N Y" nie uKa- 
zal się wczoraj.

—  ZAW IESZEN IE „ J a UNIM O DRMJ- 
C A S ". Sąd Okręgowy zawiesi! litewski 
tygodnik dla młodzieży, wydawany w W il 
nie, p. I. „Jauntmo Draugas".

M IE JS K A .
—  U r lo p y  p ra c o w n ik ó w  m ie jsk i c li.

M agistrat rozpoczął pracę nad ustalę 
uiein kolejności urlopów  p raco w n i­
ków  m iejsk ich  U rlo p y  rozpoczną się 
już od kw ietn ia  r, b

—  PO D Z IĘK O W A N IE  PRAC O W N IKÓ W  
M IE JSK IC H . Prjienwnicy Zarządu Miejskie­
go w W linie, binrijry udział w rekolekcjach, 
mlhyłyrh w kaplicy św. Kazimierz" w dn. 
Ki— 22 marca r. h., niniejszym skladnja re 
knleklantow1 O. ks. Michałów i Barklewski^ 
mu T. J .  serdeczne ..Róg zapłać".

Eksplozja korków
p r z y  u l

Wczoraj w południe koto bramy do­
mu nr. 10 przy ul Rudnickiej rozległa 
się nagle bardzo silna detonacja. Buch­
nęły płomienie, po czym gęsty dym wy­
pełn ił wąską uliczkę Jednocześnie roz- 
legi Się brzęk tłuczonego szkła. Rozleg­
ły  się okrzyki: Ratujcie! Bomba! Petarda' 
Na ulicy powstała panika. Jakiś chłopiec 
leżał na chodniku i krzyczał. Miał twarz 
całą poparzoną. Starszy człowiek biegt 
pc ulicy z osmaloną brodą Jęczała ja­
kaś kobieta trzymając się za twarz. Skle­
pikarze zaczęli w pop och.i zamykać skle 
p y  Na razie panowało przekonanie, że 
na ulicy eksploaowa'a podrzucona z nie 
zwvkłym zuchwalstwem w biały dzień 
petarda. Tymczasem na miejsce wypadku 
przyoyła policja, która z trudem rozpę­
dził ttum

Jak się okazało, pogłoski o wybuchu 
oetardy byty fałszywe.

Af rzeczywistości sprawa przedstawia 
się j*k następuje: 13-lefni Lejba Sznej-

R u d n i c k i e j

Petardowcy grodzieńscy
przed sądem epelacyjnym

P r n i  Sądem Apelacyjnym toczyła się 
s c u i r a j  spraw a (  apelacji Jaroszewicza i 
h m ł i t f id .  pierwszego skazanego pi zez Sąd 
O urrę> «jT w Unodnic i>a 3 lala wlezieniu, 
a n g ie g o  "niewinnlnr ego, za udział w glos 
u jm  swegi cnasu rainacliu pclardowym na 
budrne . , Towarzystwa Ochrony Zdrowia 
Ludności Żydowskiej- (TOZ.) w ' Urodnie.

Siła podłożonej pod budynek petardy by 
i* tal  w ielk i, że s »rys*»waln cześć ściany, 
■robił* wyrwę, a Odłamki jej przebiły żcłaz 
p» żiluzjr sklepu z prze Aw„ a j zdetnolowa 
ty esęść urządzenie ik<rpowego.

Jo l śledztwo wykazało, zamachowcami, 
którzy pnJlc dl pet»rdę, byli Panasiuk \ 
J s a w - d A  *-.,aj -wkwikowłe Stronnictwa

Narodowego. Grecki zakupi] mei han izm w  
garowy dc bomby. Panasiuk i Jaroszewicz 
przym ali się do podłożenia petardy. Pana 
siuk napisał z więzienia list do matki, w 
którym wyrazi] skruchę z powodu swegja 
czynu. Został jak pisze, wciągnięty prze/ 
Stronnictwo Narodowe na manowce i teraz, 
odsiadując kare. widzi, że .popełnił błąd.

Z oskarżonych jedynie Jaro zew itr  apelu 
wal od wyyoku Sijlu Okręgowego prosząc o 
zmniejszenie kary. Równocześnie odwołał 
się prokuraAir, żądając surowszego wymiaru 
kary  dla Jaroszewicza i skazania Greckiego.

Sąd Apelacyjny podwyższył karę Jaro  
st'-w ieżom  do lał sześciu. Greckiego rafi sba 
r u i  na 2 lała w lezienia. Sam.

G O S P O D A R C Z A .
—  Sk ładan ie  zeznań o dochodzie.

7- dniem 1 kw ietnia m ija (termin skła 
dania zeznań o dochodzie przez. właś 
cicieli przedsiębiorstw handlowych, 
prowadzących prawidłowe iksięgi han 
d,owe.

Niezloźtnie do tego termmu zez 
neń powoduje dla płabiLków bardzo 
przyikre następstwa.

t K O L E L
—  }yre*ior Kolei inż. C tjzek wyjeż­

dża wieczorem 22 b m. do Wari-awy 
na dwa dni w sprawach służbowych. Za­
stępuje go Wicedyrektor Kolei inż. A. 
SziachtcwsLi.

—  W  okresie świątecznym, a miano­
wicie dnia 26 marca b. r. praca w biu­
rach Dyrekcji i Oddziałów Kolei Państwo 
wych trwbć będzie do godz. 13, zaś dnia 
27 marca b r. do godz. 12,

Z E  Z W I  \ Z K Ó W  I  S T O W a R Z .
—  Staranlen. Z. P. M. P. „Orlę** w W il­

nie 71 Un. w lokalu pa/y ul. Honifizlerskiej 
tdUył się wieczór świetlicowy ku czci Mar 
szatka tśdw airda Rydza. Śmigłego lla mlod/ie 
ży robotniczej i rzemieślniczej.

Uroczystego otwarcia i słowo wstępne 
wygłosi! p. Aiifoiow i z AAntom

Na przerwodniczącego powołano jecinogło* 
nie p. wierprezesa Zarządu Wojewódzkiego 
\Vł. Słońskiego.

Referat okolicznościowy w b. starannej 
opracowany formie, wygłosił p. Cazmecki, 
po czym mastbpilv reprodukcje artystyczne 
wykonane przez członków i  Saków izem 
Czinmeckim i Czarniecką na czele

Z E B R A N IA  I  O TH .ZYTY
— O dciy i z przezrociami prol. M. 

Morelowskiego p. I. „Piękno mlatf ukwie­
conych" odbęazie się dziś (wtorek) o g. 
12,30 w sali Śniadeckich U, S. B., zapo- 
cząłkowując akcję pizyozdabian.a m'asła, 
a w pierwszym rzędzie chodzi o zorgani­
zowanie na jaknaiszerszę skalę zdob.er.ia 
domów roślinnością. Akcję 1ę wszczął 
Związek Pracy Obywatelskiej Kobiet w 
porozumieniu ze Związkiem Propagandy 
Turystycznej, Komisją Urbanistyczną i 5- 
warzystwem Ogrodniczym.

Instytucje i osoby zainteresowane pro- 
, im,  o przybycie.

—  Autobusy do Kalwarii. Wzorem lat 
ubiegłych w dniu 25 marca r. b. (W-e-ici 
Czwartek) • celem umożliwienia przejazdu 
dla osób dążących do Kalwarii, będą u.u 
chomione wrzy do Bouupia od Roy i.ki 
Kalwaryjskiei od yodz 17-ej. Cena b.lefu 
30 gr. Po ukończeniu nabo/enstwa w Kai 
Wi3rjj —  p o w r ó t  do miasta będzie zapew- 
n'ony.

  Zakaz widowisk w ostatnich dniacn
tygodnia. Slarosiwo Grodzkie Dodaje do 
wiadomości, że we czwartek, piątek so­
botę, jako w ostatnich dniach Wiulkiego 
Tygodnia, wszelkie widowiska są zaka-

600 tys. zł. na akcję Iniarską

zane.
t  I 0  Z K A

der (Zewalna 29) miał przenieść paczkę 
z karkami do straszaków ze składu przy 
ul Rjdnickiej 6 do sklepu swego ojca. 
Przechodząc obok bramy domu nr. 10, 
tuż przy sklepie obuwianym Borskiego, 
chłopiec poślizgnął się i upadł .co spo­
wodowało wybuch korków O sile deto­
nacji świadczy wielka ilość wypadłych 
szyb wystawowych i okien-

Ulicą Rudnicka w kilka chwil po wy­
buchu przedstawiła żałosny widok. Cały 
bruk i chodniki cbok domów nr. 8, 10, 12 
i 14 pokryte były wars*wą tłuczonego 
szkia. Wszędzie leżały „powystrzelane" 
korki. $

Pogotowie ratunkowe opatrzyło czte­
ry ofiary wypadku, a mianowicie 13-lef- 
niego S/na'dera, któremu grozi utrata 
wzroku, W ładysławę Madukszową (Rud­
nicka 15), Arona Lewina (Zawalna 37) o- 
raz B Minikesa.

Chłopca przewieziono do szpitala (c).

—  Całkowite zwycięstwo sirajku pra­
cowników piekarskich. Strajk pracowni­
ków piekarskich w Lidzie zakończy, się 
ich całkowitym zwycięstwem W  wyniku 
strajku wszyscy pracownicy otrzymali 20 
proc. podwyżki płac. Ostatni z pracodaw 
ców podpisał umowę Pupko, właściciel 
najwększej w Lidzie piekarni mechanicz-

(«f4nej. . J
 Zakończenie Zjazdów Gminnych

Zw. M łodej Wsi Na terenie powiatu zo­
stały zakończone zjazdy gminne Związkw 
Młodej Wsi. Osłatni tego rodzaju ziazd 
odbył się w Ejszyszkach.

_  O stanie spółdzielczości na leienle 
Lldy. Dla utrzymania ścisłego kontaktu 
gimn. Kupieckiego Ks. Ks. '.-arów ze s s- 
rami gospodarczymi L .Jy  z nic.atywy 
dyrekcji tegoż gimn. w oniu 21 i 
odbyło się wspólne zebranie grom nau­
czycielskiego, młodzieży z III i IV kursu 
oraz przedstawicieli sfer gospodarczych 
miasta

Zebranie zagaił krótkim przemówie­
niem d . Henryk Żeligowski, dyr pil n. 
Kupieckiego, następnie w krófk^h sło­
wach przemówił prof. J. Hennes, po c/ym 
zaś uczeń IV-go kursu Michał Warac 
wygłosił referat n. t. „Stan spółdzielczoś­
ci chrześcijańskiej w lidzie , Dobra for­
ma referatu i dokładne jego opracowa .ie 
zyskały uzrian,e dla młodego referenta, 
prawdopodobnie za kilka miesięcy absol 
wenfa gimn. Kupi'ckiego Ks Ks Pijarów.

Należy zcznanzyć, że IV-fa klasa tego 
gimnazjum jest poświęcona specjał zacji 
w kierunku spółdzielczym, który zyskuje 
sobie coraz większe możliwości praktycz­
nego zosfosowznia w naszej obecnej -ze- 
cz/wistości gospoJarczej.

—  ZAM KNIĘCIE KINA „M ALEŃ K IE". 
W ładze administracyjne zdecydowały ze 
względu r.a niebezpieczeństwo pożaru 
zamknąć z dniem 1 kwietnia b. r, kino 
„Maleńkie".

4ARAN0WICKA
—  Dnia 19 b. m „ jako w  dniu Imienin 

Marszałka Piłsudskiego w  świątyniach pow 
Loranc/wiek i ego odprawiono uroczyste nabo 
jłóstwa oraz urządzono akademie i poga­
danki. 4

Nabożeństwo w soborze prawosławnym 
odprawił ks. dzid -n Czyrj nowioz pczy u- 
dziale trzech księży w języku polsKim. O 
godz. 18 w świetlicach zgrnmndziP się człon 
kowśe organizacvj z rodzinami, celem wysłu 
chania przemówienia Prezydenta Rzulitej 
przez radio. Również na ulicach zainstalo- 
wauo megafony. Miasto było udekorowane.

Sfery rolnicze w W iln ie  otrzyma­
ły  wiadomość że Centralny Urząd 
Funduszu JV aey  (przyz.nał G00 tys. 
zł. na akcję lniarsiką na terenie całej

Folęki. Obecnie kompetentne czynn. 
k'. w W arszaw ie opracowują pian uży 
ciu tej rnuny.

Powadzenie akcji Iniarsklej
F irm y  nasienne na Wileńszczyźnie 

zanotował} nienywafy wzrost za,po- 
trz^sbowań z catej Poiski na nasiona 
U.u Pom im o że w ciągu ui>. in itsią 
ca nasiona lnu zwyżkowały o pi zeszło 
30 iproc . w  ciągu marca wyeksporto­
wano z terenu W ileiiszczyzny 12 wa­

gonów  nasion s iew n ych  ln u  n a  teren 
całej Po lsk i.

W  •związku z tyra sfery rosnicze 
spodziewają się źe obszar zasiewu 
pod hieni będzie w tym roku znacznie 
większy, niż w lataeti poprzednich.

Wielkie zebranie w sprawie zdobienia 
Wilna kwiatami

Dziś we wtorek 23 hm o godz. 
12.30 w Auli U SB . odbędzie się zebra 
nię delegatów kilkunastu stowarzy­
szeń Kulturalnych W itaa , przedstawi- 
c ń li województwa, prezydium m ia­
sta, Kuratorium  Szkolnego, nauki i 
t p. zorganizowane przez prezydia 
Związku Propagandy Turyst. Z. W i 
lubskiej. Zw. Pracy  Ob Kobiet, Kom i 
sji Urbanistycznej Społecznej i T-wa 
ogrodniczego. Ma ono na celu zorga 
r.izowauie rozległej propagandy i, pra 
cy około ozdobienia domów naszych 
stale, co róku, od wiosny, kw iatam i 
i zielenią.

Zebranie ma wybrać stałą komi­
sję międzystowarzyszeniuwą dla tych 
spraw funkcjonującą przy Związku 
Prop Turystycznej oraz po różnych 
stowarzyszeniach, niurach, całych 
dzielnicach i t. d. Na porządku dzień 
n jm  między in. referat prof. M. Mo 
rtlowskiego o estetyce onast okwieco 
n jch  i dyr. Krausa o praktycznej stro 
nie zadania.

Redakcja Kur jera W ll.  w ita tę aŁ 
c jp  z catym  uznaniem i otwiera chęt 
nie famy swoje dl* propagandy pięk
nego celu.

Cl

Echa radiowe

Jak będzie wyglądał 
Plac Katedralny ?
Znowu mamy do zanotowanie intere­

sującą dyskusję na tematy urbanistyczne. 
Hisłoryk sztuki z architeKtem stoci-yl' dys­
kusję na temat regulacji Placu Katedral­
nego. Zagadnienie arcyważne, forma lek­
ka ,żywa i przyitępna. Takich dialoqów 
jak najwięcej.. Zwłaszcza na wiosnę, kie­
dy się zapowiada sporo nowych 
inwestycyj Cóz może być bardziej pocie­
szającego, jak rozrastanie się i moderni­
zacja miasta rod'Innego.

N,e powtarzamy Ireści odczytu, na te­
mat bowiem bliskiej już regulacji Placu 
Katedralnego, ukaże się zapewne w pra­
sie nie jeden jeszcze artykuł. Niech iatu,e 
zresztą ten, kto nie słyszał i niech na 
przyszłość czyta uważnie program.

Z orogramu ogólno-poKLiego na wy­
różnienie zasługuje słuchowisko p. I 
Matka p. Morozowicz-Szczepkowsklej 
P. Murozowicz-Szczepkowska jest wybit­
ną autorką dramatyczną. „Sprawa Moni­
ki" d . Szczepkowskiej obiegła wszystkie 
sceny polskie i była tłumaczona na wiele 
języków europejskich. Słuchowisko posia 
dało wszystkie zalety pióra autorki „Spra 
wy Mo iiki". Doskonała łorme dramatycz­
na, oszczędność słowa, umiejętność ope­
rowania kontrastami —  oto główne zalety 
słuchowiska p. t. Matka, n.ewątpi wie 
wysłuchanego 3 dużym zainteresowaniem.

Jeżeli chodzi o wady, można by za­
kwestionować naturalność pomysłu, Czy 
ta nienawiść dwo ga ludzi mogła się u- 
trzymać łak długo, nie podsycana? Ale 
ł-zeba przyznać, że z punktu widzenia 
wykonanid literackiego, pomysł nienatu­
ralny, wypadł bardzo naturalnie. Rozu­
miemy odrazu, że córka, kłóra odziedzi­
czyła naturę ojca musi pójlć za n;m. Jej 
związek z Matką jest związkiem wynika­
jącym z przywiązania i posłuszeństwa,, z 
ojcem —  związkiem duchowym Ojciec, 
egoista i sobek jest jednak bądź co badż 
przedstawicielem tego świata, do którego 
tęskni ieqo Dorzucona córka. Idąc za oj­
cem idzie za głosem własnei kariery, 
Matka, jej ideały i jej miłość wydaje się 
czymś małym w stosunku do olśniewają­
cej kariery oica. Matka może jej dać tylko 
miłość, oiciec może zaopiekować się isj 
talentem, uczynić ją sławną. Artystka 
idzie za głosem sławy. Matka D rze g ryw a .

Talent p. Szczeokewskiej szczęśl wie 
pozwolił jej ominąć n ebezpieczeńsfwo 
końcowego melodramatu. N e było SDdZ- 
mów i szlochów. Przeimuiący krzyk; po 
przeczytaniu listu córki, l:stu, który zdruz­
gotał życie bohaterki słuchowiska, po­
działa! zało o wiele silniej na słuchaczy

Reasumując, było ło jedne z najl^p 
szych słuchowisk, jakie słyszeliśmy. 
może nie wszyscy są łego zdLniat Szko­
da, że radiosłuchacze nadsyłają łak rzad­
ko do redakcyj i Radia swoie uwagi o 
słuchowiskach. M ogły bv się rtJzWinęć 
b. ciekawe dyskusje.

przyiptnwąn'9 do zlo­
tu harcerskiego

Na Jubileuszowym Zlocie Harczerry w 
W ilnie zostanie utworzona dzielnica han­
dlowa. Rozbiją tam swoie namioty— skle­
py, gospody zlotowe— sklepiki, dobrze 
zorganizowane drużyny, kłóre zechcą w y­
korzystać sposobność zdobycia pieniędzy 
na okres pozazlotowy, Koła Przyjaciół, 
a wreszcie i inne osoby Dla członków 
Kół Przyjaciół, Rodziców harcerzy i in­
nych osób odwiedzających obóz Zlotowy 
będzie uruchomiony specjalny namio1 — 
iot.il

Komenda Jubileuszowego Zlotu W ileń 
ikiej Chorągwi Harcerzy postanowiła wy­
dać z okazji 25-lecia Harcerstwa na W i­
leńszczyźnie specjalną oznakę jubileuszo­
wą, która będzie nadawana osobom i jed 
nostkom cgan-zaryinym w-g zpec] a!neqo 
regulaminu oznaki. Poza tym zostanie w y ­
dana oznaka Ziołowa, która ma być pa­
miątką uczestnictwa w Zlocie

TEATR I MUZYKA
TEATR M IE JSK I NA POHUL/ NCE.

—  Ii/ieiaj we wtorek wieczorem o go oz 
8,16 jx> celach propagandowych dana bęazie 
szituka O. ludigd p. t „Cdow-iek pod mos- 
UmJ‘

" W
TEATR MUZYCZNY „LUTNIA*4. '

—  Od dziś (wtoreiL 23 hm.j do w. sobo 
ty przedstawienia z powodu Wielkiego T y­
godnia zawieszone.

—  W  a m a irn if  „Księżniczki błękitu" odlo 
\-no na łydzieu świąteczny

—  Bajka dli dzieci w „Lu tn i4*. Wobec 
iicziivch zapytań kiedy odegrana zostanie 
„Ksieżn-cżkn na grochu", into.-mikjem.y, że 
w'dowisko to ukaże się w  poniedziałek, dru 
g ego dnia świąt o godz. 12,16 w poi.

TEATR POPULARNY „NOWOŚCI".
—  uzi", we wtorek 23 brn. po raz ostatni 

cieszące wielkim powodzeniem widowisko p. 
t. „Roześmiane serca" z udziałem Noohowi- 
irzówny, Rostańskiej, Pilarskiego, Jaksztasa, 
Seiwiarskieeo, Szpakowskiego, duetu bal eto 
w ego Stawów, chóru Data i innych.

Codziennie 2 przedstawienia o godz 6,30 
i 9,15.

— Beneflsowy pożegnalny wieczór J. Sel 
wlarski ’go irlro, we środę 24 bm. odb**dz e 
siu w „Nowościach" pożegnalny wieczór J  
Sciwinrski..go. Całkowicie nowy program 
Wystąpi cały zespól „Nowości" i udziałem 
aktorów teatrów wileńskich

—  Nań Jtunśn z icspokm wystąpi dnia 
.30 i 31 maicz w Sali b. Konserwatorium. W  
programie Hiszpańskie tańce, mszpauska mu 
zyka. Bilety już do naDycia w Kcnisecwato 
rium, Końska 1, od godz. 5 wiecz

■młi *

Wiadomości radlone
W IE L K IE  DZIEŁO R EL IG IJN E  

SZYMANOWSKIEGO
w koncercie pnbtn-ray m Polskiego Radia 

w „Bomie4*.
Potokie Radio jirz_-gotowuje na koncert 

publiczny k tiry  o Ibędzie się dnia 23 juąjf 
ca t. j. we wtorek w salu Domu Katolickiego 
„Roma", ul Nowogrodzka 49 o godz 20 00 
- program zupefciie niepospouity. Wykona­
ne tutaj zostanie wielkie arcydz cło muzyk1 
religijnej, „Stabał Mater" . arola Szymanów 
skiego.

Utwór len przeznaczony na niewielka or 
kiestrę, cRór i sola oddaje z niesłychaną gfę 
li ą z wzruszającą prawdą wyrazu ból Matki 
Hożej, opłakującej pod krzyżem śmierć Sy­
na. Rzadko kiedy mamy sposobność usłyszę 
nia tegc dzieła, dlatego zapowiedź jego w y­
konania w ,(Romie" zainteresuje nicv.ą*pli- 
wie najszersze koła miłośników muzyfki.

,I*oza tym. program obejmie Symlonię Mu 
nic Clemenllego odLryi niedawno włoski 
>. IX, wówczas niezwykle cenionego. Symfo 
asie Clementiego odkrył niedawno wtorki 
kompozytor Casella, a Polska będzie jednym 
z pierwszych krajów, gdzie u! wór tegc kom 
1'ozytora rozbrzmi w sali koncertowej. Poe­
mat symfoniczny Rjszaraa Straussa „Śmierć 
i wyzwolenie", oraz rzadko w Polsce grane 
„W itraże kościelne" Respighiego dopełnią 
programu. Jako soliści wystąpią: E. Szabrań 
ska, 1. Faryaszewska-Srokowska E  Mossa- 
kewsiki. Pogadankę wistępną pTzed konceir 
tern wygłos, mgr Stanisław uolechowski.

M IN IST ER  KO M UN IKAC JI 
DO K O LE JA R Z Y

1 W e  śroóe dnia 24 bm. o godz. 18,00 p. 
min. Juliusz Ulrycb wygłosi przed m'krofo 
nem Rozgłośni Warszawskiej przemówienie 
p. 4. „Minister komunikacji do kolejarzy".

Przemówienie p. min. Ulrycba wiąże się 
7 troską o poprawę bvtu pracowników na 
szych kolei. W  przemówienńi tym przed sta 
wiont zodaną zamierzenia ministerstwa doty 
cz^ce pracowników PKP-, a więc sprawa ich 
stabilizacji, huaowy domów kolejarzy i t. p.

' Przemówienie p. min. litryclia wysłucha 
n< bedzie z uwagą nie tydko przez kolejarzy 
ale i przez tych, Morzy inł eresują się spra­
wą inwesitycyj podepm°wanycż- i  wiosnę 
przez llząd

Przemówieńk n min tllrycha transmlto 
wane bedzie na wszystkie rozgłośnie.

Sprawa petard o& posiedrtoiit 
M arsra in

In te rw en c ja  p r r :  W a k a c w s k it y t
W  7,wiązku z czę *ytni js-tatnio wjr 

padk* inż : p eL ir J, które w
mieście w yw oływ ały powszechny n a  
«=l)okoj, zwiaszcaa wśiod ludności ży 
duwskiej, sprawa ta znalazła srwoj cw 
dźwięk na wczorajszym posiadzcDHi 
prezydium Magistiatu. Ławiiiik Ro- 
w akk i (zwiócił się do prezydenta ima 
sia z apelem, aby zechciał w Lmietn* 
Zarządu fnia&ta m.ierv.eniować m 
wiadz.

‘ Prezydent Malcsz/ wslki p rzyrzek ł 
sp raw ę tę poruszyć.

D(fdatlove pociąg do Wmnwj
V (isSie ś t iU

. - - * i
Dyrekcje oeręgowa kolei pańsrwowyck 

w Wilnie zawoeóamia, że w okresie 
Wlelkiejnocy nirędzy Wilnem a Warszawę 
będą kursować dodatkowe ooe.ąg. pasa­
że skie, a m.artow.cie:

poc. nr, 7716 z Wilna ao  Warszawę 
Główna odejdzie w dniach 23, 24,
25 26, 30 i 31 inarca według następu,ę- 
cego rozkładu:

odjazd z W ilna godz 20 m. 40; 
oajazd i  Groana godz. 23 m. 53,
odjazd z Białegostoku godz. 1 m. 43;
pizyjazd do Warszawy (W. g. 5 m. 23 
poc, nr. 7715 z Warszawy G ł. oo W9- 

na odejdzie w dniach 23, 24, 25, 26, 3C
i 31 marca według następującego roz­
kładu; ,

odjazd z Warszawy G f  g 21 m 45- 
odjazd z Białegostoku g 1 m. 35; 
odjazd z Groona gooz 3 m. 19; 
przyjazd do Wilna godz. 6 nr 20.

R A D I O
W TO REK , dnia 23 cna,ca 1937 t .

6.30 —  Pleśń. 6,33 —  Gimnastyka i f i t
— Muzyka. 7,15 —  Dziennik por, 7,26 —  
Program. 7,30 —  Informacje i giełda k u y- 
cza. 7,35 —  Zespól Stamst. wa’ Rachom. S,9t
—  Audycja d li szkól. 11J10 — SJuchowisk. i 
ula dnerl „Palm a" 11A7 —  Sygnał -zaa® i 
hejnał. 12,03 —  Popularna muzyka. 12,4®
—  Dziennik pot 12,5«i —  Uprawiajmy i p« 
zj-wajmy więcej warzyw —  pug. wygi K. 
P  wilański 13,00 —  Muzyka popuia B a
16 00 —  Wadomości goapodaaozc. 15,15 —  
Koncert rek lamowy. 15,25 —  2ycie kuttaehe 
ne miasta i prowincji. 15,30 —  Odcinek, pro 
zy. 15,40 — iTOgram ca środę. i5,45 —
Polskie pieśni relig jne. Ib,00 —  Cliwilk* 
litewska w jęz. polskim. 16,10 — M Kazka 
w:cz z koncertu skrzypcowego 16 15 —
Skrzynka PKO. lb,30 - Utwory o rg a w w  
17,00 —  Dni powszednie pańJiwa nowa 
sk:ch —  jłowieść mówiona. 17,15 —  Ulwo- 
U rtepianuwe. 17,50 —  Konkurs .Szopcnowa.
—  inono*log W . Grabiańsk.,r*go. 18,00 Jka 
gedanka Hktualna. 18,10 — spor* w miastach 
i miasteczkach. 18.15 —  W iL  wiad sportowe 
18,20 Dialog o książce Kolanko' sk:ego - fw  
sk. Jagielki nów" 18.40 —  Arie operow* 
ł«.50 —  Pogadank » aktualna. 19.06 — Dysku 
tu;my — ' tego szuAamy w tsatrze? 19^8
W ielki tydzień naszyuh pnojców. 20.0J___
Pegadamka inrzyczna. 20 15 —  Koncert 
foniczny W  przerwie dven<n'k. wiec roi*)' 
22.30 — Godzina mysb Juliwsza Słowa'" m 
go, ed Jaracz. 22,45 —  Cłi a ila or ;a .ów 
gc, red. Jaracz. 22,45’ —  Chwila g sa A  
diowego

SROD.A, dnia 24 marrcii 37 r.
6.30 Pleśń po , 6.33: G.mriastyka KM  

Muzyka 7.15 Dziennik per. 7 25: Próg. da 
dzienny. 7.30; Informacje i giełda rolnie*. 
7.35: Muzyka poranna. b.Ol'- Drzerwa. 11A7: 
Sygnał czasu. 12.03 Fragment z „Polępw«^= 
F i usta" —  Berlioza. 12.40: Dziennik połiMl 
nowy. '2.50 Tradycyjny pT/ekladaaiec. 
1.‘.00: Pcważmt nastroje. 15.00: Wiadomość 
gcsjjodarcze 15.15. Końce t reki- 15-25
cie ulłuratzie 15 30 Odcinek proiy „W »d  
kenoc w  Zułowie" S. Ząwszanjsi 15.40: Ptn 
giam na czwartek 15.45: Fi< Ani Teligijm 
1C.10: Zagadki lirsłoryrzne 16 35.; Koueei* 
wil. ork. salonowej po J dyr, Wlądy»ł*wa 
Szczei>ańsl,iego 17 10: Od:zyt Po'skin. C.u 
}ym Krzyżu 17.20: „Gorzkie Żale" aud »  
oprać. Wandy Aehremowiczowej z udz. cbó 
rów wileńskich Echo i Hasło i akord oraz 
prof W& Kalinowskiego — organy i wrty 
stów Teatru Miejskiego na Pohulance —  ze 
cytacje Transmisja z kość Sw. Ignacego 
] 7.50: Rozo-iowa ministrem F  D-ucktm — 
Lnbcckinr. —  wywiad fikcyjny. 18.0( "ogs 
danka 18.10; Na pełnym gazii. lh.;2C: Lisb 
isluchaWzów omów-* T. ŁÓpaiŚeww*! 18 35 
Mnrvka organoWu. 18.50- 7 doświadczeń w 
ujuawie nowych roślin pastewnych 1 BRR 
Stara Agnieszka — obrazek r powieści J. KSc 
siclewskiego p. t. „Powirót", 19.20: ’an
P.rahms —  Sonata fortepianowa f -moll. 
J'1,55 Koncert ze słowem wstępnym T. S ir  
lipowskiego. R. WapneT —  I I I  akt oo. „Tri 
stan i 1 solda.". 2(1 45- Chwili Biura StodSów. 
20.55 Dziennik wiecz 21.05. Pogadanka. 
21.10: Przerwa. 21.15: Koncert chopmował5 
w wyk. laureana J»kowasalk‘a 21.45: Kanta 
ta Nr. 209 J. S Bacha w wek orli kameral 
nej. 22.10 Koncert wieczorny. 22.55: Ostłt 
mię wiad —

OGRODNIK DICKENSA

George Woolley, sra.ry cgroanik Dicken­
sa, liczy dzisin, 85 lał i jest jeszcze krzep­
kim, zdolnym do pracy starcem Ma kom 
pletną bibliotekę dickensonowską i jest 
niewyczerpany w opowiadaniu wspom­

nień o stawnym pisarzu.
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Grymasy i usmiecny 
dnia wileńskiego

R m a  Barciśski a m U d u J )  praj xaal 
kn oltuw^ ini 4, lat >3, eurtal n n o r ij  do 
ih ir  Jo  ,.apitala Aw. JbŁiIm  i  ohja
„ ...t . zatrucia. Barrlótkl twśenau, ie  m y l  
!• Isogntków ,cucąc raz aa zawsze poamyii 

.44; atmego bóln głowy. 1'on lcw ai ctory  zd™ 
4h i  rowu 1 1  objawy opilstwa lacbodsl przy 
p w ^ a e t,le  żc Bfcrcl&skl Kjmulujt. Lekarze 
ustalą prani lę.

8  M dl Józef Predski (A riam i Charka 22) 
pod! ot arą nieastrozwaćci opiranniii, t t ir y  
a o  w  Iru iM w a *  spoiła ą® .  Icrpenl/w  

Chłopca przew leclooo ilo  sapitsla.

W gpdzinacfi j*»nunyeh pogotowie n i m  
km rt wijwujk, na nucę .Sudocz 37. goale 
taelabl jigK . Ca-letni S. norm  Po pnyby  
• la  na  n u r p o  wypadka lekarz pogolwwU 
H s ltn td l wgor

Chfcrakterystyudi* wprawą odbyła oię w 
Sądsie Grodzkim.

Na łiw le  o^Larioaych zasiedli nltjaAJ 
W H a M »  b. nrzęon.t łukow sk i, niejaki Kir 
jkaow i raz aw ie panie śiemczoaoŁ matka 
I córka.

Wiiuóskl podając się za Rakov s&iego, 
ifb fail olę do  aSentw ro lo w e g o  Calelą Sjdl- 
ta J nabył radioodbiornik. LHlbiorn.k został 
zali tałowunj w micaeKaaJa '  mrzonunn  
Następnie o u u a lo  się, i e  W llańsLi jest 
B ł b o w t l a  i podpisy na wekslach sr sfal 
jeow saf.

P o m p  odnataeda oadiuodbiomtk 1 cała 
piąt ca i  otała f. .ciągnięta do odpowiedzlal- 
•Mćai sądowej. P new iid  atwlerdzu jrilynie 
wiaę W tansklego I znapiikowi i n a  kilko- 
■ I w ;  M y  pony i na Lakłscumcn.

A p m  kallt. a yslępnjąey w cnarakterze 
•wiodka, c ie r o se  opowiedział o  ciężkim lo  
sie agentów radiowych 1 jiitrayl na stół sę 
ortowkui. gdzie w d iM ik te n c  dowodu (t t  
oaawego ilgnrr>w„J odbiornik radiowy, aym 
aal jego egzystencji.

Prezes „wfcfowctfw" 
skradł rower

W  Zakrzewie pod  Rawiczem doko- 
-w*o włamania uo  kuźni p. Bronisława 
Łary to w tkleflo se len  zabrania rowem , 
i aośewaź otwor w dacna okazał się za 
wały rabusie rozkręcili rower i zaorali go 
w. częściach.

Podjęte natychmiast dochodzenie do­
prowadziło do ujęcia iprnwcćw kradzie­
ży. Okazaro się, źe sę to: 22-letnl ian 
Kaczmarek prezes miejscowego koła 
wWlcT' I członek zarzędn tej organizacji 
19-m u . Leon Szymaniak. O ba areszto­
wana. a znaleziony u r icn rower rwró- 
conc poszkodowanemu

Instytut  
Józefa Piłsudskiego

Poświęcony Badaniu Najnowsze] Historii Polski 

Warszawa, Aleje Ujazdowskie 1,

zawiadamia

0 całkowitym wyczerpaniu nakładu (200.000 tomów)
wydawnictwa . Pisma Zbiorowe Józefa Piłsudskiego*

1 o przedłużeniu subskrypcji do dnia 10 kwietnia r. b.

Prenumeratę na dotychczasowych warunkach (30 zł. za 
10 tomów, plalne w ratach miesięcznych) można zgłaszać 
tylko do dnia 10 kw.etnia, bądź bezpośrednio w Instytucie 
Fiłsuaskiego, przesyłając załączony niżej kupon, bądź w któ­
rejkolwiek księgarni. Od dnia dzisiejszego do 10 kwietnia 
wszystkie księgarnie w całej Polsce przyjmują bezinteresow­
nie prenumeratę wydawnictwa.

Wycięć, wypełnić i przesłać pocztę za 5 gr.

Niniejszym kupuję komplet 10-tomo­
wego wydawnictwa p. t. .Pisma Zbiorowe 
Józefa Piłsudskiego*, w cenie 20 zł., płat­
nej w ratach, a  mianowicie: 6 zł. w dniu 
1 maja, przy ooDiorze ca listoreszą łącz­
nie I i II tomów, następnie zaś co miesiąc 
3 zł. przy cdbioize od listonosza każdego 
z pozostałych ośmiu torrćfW.

Imię i nazwisko___________ -—.......................

Dokładny adres .... ......... ...................

Podpis.

Zamówienie
księgarski^

D R U K

Znaczek 

za 5 gr.

ł n s t y t u t  

J. P i ł s u d s k i e g o

W ARSZAW A  

Al. Ujazdowskie 1

Pierwszorzędna Krajowa Mechan. Wytwórnia Węalin

A ł .  W e r s o c J r i e ^ o
Lida, Suwalska 9, teł. 7.

Poleca Sz. Klietenteli najwyższe gatunki wyrobów masarskich oraz 
szynki świąteczne po cenach najniższych.

Firma nagrodzona medalem * 1928 r. na wystawie w Poznaniu.

p U O E f t p / s !
Jffinm- nrffimUIfllffillil

Giełda zDoźo»o-towaro«a 
i Iniarska w Wilnie

ceduła z dnia 22 marca t937 romi
Ceny za towar śiedmei handlowej Ja­

kości, za 100 kg. parytet Wilno, przy nor 
malnej taryfie przewozowej (len za 1000 kg, 
f-co wag. sr. zal.) Ziemiopłody — w ładun­
kach wagonowych, mąka I otręby—w mnie] 
szych Ilościach W złotych i 
t  y i o I stand. b96 g/l

.  n
'szejka I

. II 
Ję rm ień  I

.  II

2350
. 670 . 23.-
.  730 .  29.50
„ 710 .  28,—
.  678/673 „ (kasz.) 24.— 
.  649 . .  23 —

„  II I . 620,5. (past) 22 .-
Owlas I „ 468 „  22 25

U .  445 „ 21 fO
Q.yka .  610 . 29 50
Mąka pszen. gat. I 0—20% wyc. 49.50 

.  I-fl 0-45% —
.  .  . I B  0-55% —

,  I-C 0- -6C %  44.-
.  II £ 55—60% 3820

. .  .  *-F 55- 65 %  36.-

. .  . II-Q 60— f5%  3275

. żytnia gat I do 50% —
. 1 do 65% —

24 —
23.50 
30 50
29 —
24.50
23.50
22.50 
22.75 
72—
30 — 
5050

44 50
39 25 
36 50 
33.25

.  , razowi do 95% 26 25 27.—
Otręby pszenne miałkie przem.

stand. 16.75 1725
, żytnie przem stand. 16.— 16 50

Pe.uszka 21.50 22 50
Wyka 22.- 2 3 -
Łubin niebieski 16.-  16.50
Siemię lniane b. 90% f-co w. S. Z. 44 -  45.-
Len trzep, stanc, W iożyn

b. I sk. 216 50 1680.— 1720.—
Lar. trzepany stand. Ho/o­

dziej b. Isk. 216.50 U50.— 1890 -
Le.t trzepany stand. M'ory

b. SPK 1520.— 1560.—
Len trzepany stand. Traby

b. 1 sk. 216.50 — —
Len czesany Borodziej b. 1

sk. 303.10 1950.— 1990.—
Kądziel HorcdzieisKa b. 1

sk. 216.50 1520.— 1560.-
Targaniec mocz. asort,70/30 960.— 10CG.—

•)' P n j  mlguwych taryfa* h. a który eh 
ko ch y atają  m ły iy  w H eó.id^  h a  ży tu  I p t .e -
aieę u . )  loou W inu kalkulują alę o 38—41 
froary 'na ej w odległościach pow. zu_ kim.

mes
Na ma.ue wyrzucisz pieniądze gdy nie- 

um.ejętnie opryskasz DRZEWA OWOCOWE 
Doradza Ci fachowo co masz nabyć i jak 
ohciuiikąlje stostłwać w ( j 5nliaJI Zaopatrzeń 
•gradakzyeh Wilno, Zawaina 28. teł, 21-48.

Wypożyczanie oorysiciwaczy.

NASIONA 
gw, rantewan* poleca Gospodarstwo 

Ogiodnicze
tot. 18W — W. W E L E R — leL 1057 

W ilno, Sado\..i 8. 
bOZL, i DALlE.

Cen-nSki wysyłamy b“zplatnle.

|\ *

'<j«0 ' ' " 'e 9s"oci „ r .S u ®  logo-

7,ma1cklME NEUTRE.dnym C  K e m  rta
C e rą  ^ słq;  b^ em em bez 
leży nac!fc'a  . . .  C e rz e

5 S « T " ! i  t S Zi w ^ kka łn .a iacy^  . ^ bx 
w łd ic iw j
0d p G *« * in'e 9 °  v<ar,,(,Wiem
podstawowy , j^arzy -
ptelęgnacp >k0rY

„   lirrJn

ERFECTION
1 /SZ O rłż ir iiM  M p r h a n l r T n a  U f u h u A r n la  U / e d l l .Pierwszorzędna Mechaniczna Wymfirnla Wędlin ,
/«. A O 0 Z f £ U I C Z . 4

Lida, Suwalska 52, tel. 24.
Poleca na Święta aobrej jakości najrozmaitszt wyroby masarskie,

a w szczegulności SZYNKI wędzone na |ałowcu.
9  Flrn.a nagrodzona złotymi medalami na wystawach we Włoszech w J931 raka

I w Poznaniu w 1935 roku.

P A K I  Tyiko dz.iś i juśrt*2ĄPMANĄ SYMFONIA
"i i

*LŁ L | o s j  G O L G O T  &
religijne wszystkich czasów 1 ™ ** ■

Fum polega. wvlonbny w Palestynie, Algier.e i Francji.
W  roi. glówn. Robert de Vigan I Harry Baur 43 nojwybitn eiszych artystów oraz 7rCC 
statystów. Powinien go zobaczyć ka.dy. Początek seansów o godz 4, 6 8. 10 ej

° f ) (  SKIF k ino  Dziś. Czaruiąca m m  —  i ■  ■■ ■

*w iATO>ioj M A R T A  E G G E R T H
w swej najnowszei D l n n H  f a r l t l f  n  w HuiOSt roi. Leo Sbzzk, Ida U  Ust i In.
popis. kreac)i jako D I U I l U  L u l l I l L I I  Nad pi ugrem: ATRAKCJE

oemsico i
Dziś film, któ.y
emocjonuje l porywa f f i ------------ r - „ s ,
W  roli Tarzane c7em p’on świata, pom omca Weissm u.iera bożys7r 7e iw ^ ia  H ernun B rl*  
Nad program : UROZMAICONE DODATKI. Focz. seans, o 4-ej, w niedz. I 4* o 1-sJ.

T a ^ e i ł a  l o t e r i i
S*ty d2Jeń ciągnienia 2~ej klasy 38-ej Loterii Pansiw.

I I! r agn en e
GJłk/na w. grane

G łów n. s ygrana I uO.OuO zł.:
30.000 zł 164056
10 .000  zł.: 208888
Po 5.000 zł. 27101 58324 120958
Po 2 0<J0 zł.: 95807 121777

125357
Po l.uOO zł.: 473 19614 27567

1)9910 162051 187084
Po 500 zł. 141S 1P238 I76l39
Po 400 zł.: 9640 16306 19602

25373 36004 128228 129341
131281 159309 159682 172568
181722

250 zł. 12917 12961 13279 68392 
,72774 102236 121334 129926
159682 164026 165345 178196

Po 200 zł. 13127 21507 3075u 
67163 67863 67358 71568 80140
tOOOl-4 107631 113288 118098

i128012 141525 L42722 142993
148855 156320 157616 157699

J.59222 160046 165680 171392
s 176959 184834 185541 39333

745623

i  ^jy^rane po 53 zł. , i
- 64 299 1348 618 54 2331 908 3029 
163 471 6S<* A289 454 838 944
48 5073 478 501 o082 605 8u0 969
7035 20" &464 366 83 9-W2 15 585 64& 
SiS 10621. 1,828 943 12651 830 1392u 
15418 «25 4i. 907 68 16120 71 17235 1 
438 636 8340 529 741 844 98u 20611j 
51 939 21088 915 8 ] 87 22307 44b 
23031 545 24134 310 689 25429 5391 
994 26293 582 710 824 27229 847
28072 794 293h2 30020 882 31342 991 
32022 254 362 583 621 861 33212 92 
782 826 34565 23 698 996 35031 217
36125 258 607 37” 39 38367 865 957
3998™

4018? 294 343 83ę 41719 42739;
1™3E 79J 677 44118 373 854 45187 
550 57 621 46114 58 3fi0 90 4/288 888 
.484 48303 34 49070 2ł4 508.33 S I069 
168 515 982 33 52252 519 53278 54142 

260 300 428 72 559 55080 772 58082 
864 >9190 60566 61117 927 62050 162 
6.3271 64085 268 5.32 65705 I I  66216 
67250 4'5 73 5S0 704 61730 50l 69526 
«78 957 70034 281 466 677 i 44 90"
72582 726 73166 446 842 74147 97 569 
I 12 76773 802 77283 7S533 V78 . 9529

836
80210 942 82291 378 985 83130 

i 754 85090 362 87216 s8644 89459 
837 67 97 909 90064 572 91184
■42128 9 15." 94440 683 9502Ż 65« 
96048 132 737 97029 655 98038 25«

99 696 99459 608 100UO8 747 886 
101416 102387 750 103036 56, 657 
961 104U64 583 G68 94 S  105381 
767 967 70 106235 48 1671:>2 589 
694 837 108015 487 109714 9.,5 
110422 42 111028 345 470 529
11 !204 590 113461 349 114175 78 
115111 912 117026 606 H8085 196 
313 78 902 04 511

1204 la 26 121926 123886 124317
740 125461 128861 129441 o23 9t> 704 
24 130754 402 131958 132096 519 23 
133445 154 914 134494 55a 135396
136683 923 138810 96S

141472 591 742 142607 143289 520 
A l  1441 14 .79 776 854 U553S 769
Sl7 146561 757 929 147813 19 14912, 
313 731 49 $12 I50b56 159363 449 59 
89u

153154 565 734 154277 411 156571 
157151 366 990 158421 983

160549 99 874 lol552 162058 117 
163561 1.55039 245 559 166002 207 
304 \q1\22 677 975 169016 982 170769 
75b 72105 i l 530 368 173053 394
174104 175846 176536 668 944 P7453 
512 835 178022 179207 379 88 i 805,4 
IS10Ó4 913 182460 183961 184154 186 
186089 760 810 187007 1^8 212 34 415 
iKSilg 898 189236 121 1̂ 0132 237 
J 07349 613 795 192306 65| 754 i7 876

Wygrane po 150 zł.
223 317 761 1391 2018 278 802 #72 

3240 4399 553 682 S81 6647 8549 64 
9012 638 718 10U72 306 43 405 697 
617 814 11147 13215 849 14066 319 
545 15220 85 98 9e2 16755 58 17321
626 56 19159 20287 553 22691 23370 
599 25306 473 524 73 765 27072 3471 
28165 29360 622 99 30846 31313 553 
32216 83268 35132 68 236 621 807 
959 36383 4i5 829 92 37081 745 
38223 4u7 44 39525 891

40716 41029 748 820 959 42019 U>2
200 446 880 975 43091 1J9 716 44073 1
80 741 929 4534U 46096 377 542 47215 I
542 48307 50004 114 409 715 85i 51097 
386 630 86 52799 915 5dóó0 54108 26 
2n  61 833 55940 56252 490 684 57415 
>4 58034 418 59139 3i0 406'675 60005
627 980 90 61212 595 775 62371 5001 
63284 631 64430 65115 829 945 6T&47
67761 68081 924 69060 416 789 70041
595 7.50 711 12 316 415 72112 708 '.3543 
754 74020 846 76376 885 77149 870'
78213 325 76 576 989 79115 52 990

R0020 -111 737 981 81363 687 742 
873 V4a 82000 830 ^ 5  G301J 331 
84508 854 16 679 785 834 0*6  86761 I 
87243 88496 89lłl7 318 7u0 90019 
457 921 91213 695 940 92617 747 54 
93241 610 91 708 94398 442 81= 53 
987 95131 257 302 816 23 29 9603» 
276 563 881 904 97195 548 839 
98116 472 99332 314 830 84 984
100119 87 593 638 833 924 94 
102771 l«:4460 528 641 962 104087 
24 i C73 105129 21« 515 106201 695 
86J 991 107056 109069 209 58 424

51 "... 788 110140 835 67 112032 
213 113071 S97 900 1[5233 562 888 
11640'' 88 771 117005 219 4.3 32 
749 802 118033 127 4ol 72 ,09 28 
119507 720

20100 40i 872 12H54 227 399
122202 336 794 123412 121079 125105
83 5ó( 756 994 126258 127695 965 
12853, 129121 77 486 950 l30ol5 51 
789 ' 31099 463 746 86u 72 132059 
574 I 333J9 720 34G§7 303 28 994 
1?5148 54 284 G44 136370 83 455 
137359 717 139742 54

140147 251 141579 139 143377 643 
544041 110 145372 704 146302 532 ,36 
147189 320 148077 2b4 508 149335
519 47 995 I507o7 983 151062 103 492 
724 827 4u

15‘207R 81 538 930 153515 154175 
3/S4 623 80 I 155051 650 68 *  II
* 56254 *67 157219 58736 15963)

'óUo27 161653 77 725 162 077 117 
253 163201 65u 164318 806 165133
286 318 20 166969 If7u05 272 778 961 
lo8230 373 79 800 69 16S235 *7 883 
99? 170263 424 649 731 41 lYllOI 
177282 783 540 174347 87 629 175064 
i 70 57 724 , 7uó24 944 45 54 31 17’. 173 
796 901 178202 404 46 179197 239 
667 804 139931 126 224 600 131716
84 865 99 y94 18214I 533 64 (83140 
82 91 184195 347 831 135198 18649. 
525 16 [ 37249 168071 464 517 748 
189532 191222 461 320 (92390 193102 
602 911 194796 308 #87

ciągnienie
Wygrane po ISO zł.

162 977 U50 2978 4156 855 6804 
” 133 613 74, 110443 11991 12866
15222 16401 18969 19730 20150 499 
874 21121 31 830 23233 24808 20405 
18348 169 29735 383 31277 417 32370 
33517 372 97 36712 389G2 39020 97 
878 982 40238 41752 42101 7 43139 
781 14 L20 241 45547 903 47099 49796 
Ó19C2 ,3178 680 64462 551 55920
731 57192 550 58194 60907 61188 915 
03951 64576 65043 226 649 75l 66550 
*791 69590 70675 882 71651 971 72672 
73648 75384 800 76604 78753 79„65 
80001 525 81315 82118 85623 935 9? 
86786 71 87604 90198 674 92366 463 
94232 4I70 95114 98353 99028 385 676 
766 L03380 854 105361 106540 108883 
110873 112128 857 114475 11&108
345 119202 517 120435 121338 122UU 
123985 124313 563 125213 689 128129 
1296-5 130177 999 134228 135095 
C37557 338416 870 139193 14011)0
223 141369 142017 55 190 583 951 
14401 436 547 145129 861 146672
'48248 '51U44 j.53578 858 154778
155477 761 80 157217 158538 159304 
835 161254 486 780 163170 523 785 
164484 165898 107580 166626 167580 
751 168069 416 501 170660 350
171656 816 172296 435 579 752 
173628 176281 752 942 93 177131 779 

!814 178533 179534 757 181274 182454 
1942 48 185153 186106 189407 100893 
1191590 604 48 192024 193909 50
1194386

Wvgrane po 53 zł. |
248 103 1680 3281 430 94S 5273

306 606 29 7245 843 8851 9686 760 
10127 276 82 87 724 13785 14832
16772 18080 20417 24712 26810 981 i 
27400 28306 880 29404 861 30169

131264 653 706 36 32499 33020 809' 
34257 35085 36186 872 38803 40187' 

' 214 995 42576 794 832 60 4324P 482 j 
585 755 44214 370 54124 46163 496 
611 47047 924 48130 640 5001] 642 
51004 52035 833 9l8 633010 54111j 
29 327 55179 59105 60833 G1410 947 
6261 814 989 63476 630 702 64499 
948 66520 67963 68816 69874 70620 

1978 85 71083 774 72ll4 963 73900 
74002 489 888 762U9 716 63 916 29 

' 770-32 693 78l23 96 835 79286 80845 
82848 85122 405 6526 623 88350
214 90122 94221 95011 96961 98089 

,571 691 99133 464 697 101663 104562 
1105ul8 42 107347 108:54 847 109063 
410 696 11O037 508 11434 114408 607 

11170uz 28 284 94U 118713 119347
j 121463 875 989 L23502 i262o6 446 
I 127150 668 128606 970 130105 2l3
1 839 132376 134306 509 135091 136305 
137274 93S 13S6S.3 (39289 140924
144106 67 144177 593 146358 148121 
927 750951 65 99 152871 1533GC 651 
51 976 54145 252 49] 615 155214
156635 157630 158724 159066 715
150640 161270 163960 164362 165492 
167517 L68775 169060 170101 571
172582 183363 451 174057 175282 424 
176360 468 177088 178668 835 179191 
18984 181595 96-9 182674 73* 183638 
184004 380 980 185444 96 578 186589 
187681 189185 190169 208 498 693
192033 692 193262 324 66u <94429 
969

IV c ągnienie
Główne wygrane

Sta ia  dzienną .r r ra n a  20.000 
zł. padła na nr. 94031

15.000 zł. na nr. 148816
10.000 zł. na nr. 41168
5.000 zł. na nr. 120712
1.000 zł. 92770 124026
500 Zł. 6135 26499 94598 103623 

123885 188533
400 zł. 74256 82619 1 19 3 8 7

150120 167808 181503 186115
250 zł. 19049 25949 40449 41406 

99189 112955 115264 127195
134605 155871 165223 168825
169632 177767 178374 192863

200 zł. 19575 20365 27220 38723 
43825 45493 48827 62110 65223
67234 72160 84577 85820 119876 
134130 153211 158863 161737
171770 179150 184035 186256
194421

Wy grapę po 150 zł.
! 1252 894 2897 4223 320 39 559 606
937 5124 3m  3146 29C 9802 11264

C98 15532 782 842 19S54 2147 322 
515 723 J1303 676 770 22130 23414 
899 27655 28346 481 30177 31324 760 
33425 896 981 35783 36873 38587
37030 308 41041 280 682 46451 47015 
48199 50337 52328 53367 56» 892 
54885 55563 57313 58924 Ó9088 60286 
535 61690 63162 355 64515 67442 889 
972 69964 71025 72075 368 83u 78979

809]1 81033 83962 84087 957 85004 
741 81016 826 89076 90451 91714
96141 9G147 357 882 97404 99736

lOiota 102863 104674 750 105107
110766 114691 115054 221 644
116033 118901 120379 121393 684
12245J 6u2 123462 830 124341 126265 
473 128GS9 873 129220 342 788 827 
130308 131388 132597 133389 136897 
137214 138659 143475 972 144438
143885 149107 151649 1522F? 474
154061 155927 1566(1 157426 620
158203 159906 160348 882 J 61286
814 163747 164171 25l 401, 573
lt>61 L7 167014 553 168598 795 169141 
170384 472 171033 355 504 172583
174&38 175382 176159 177664 178316 
179238 180135 181155 182099 943
187321 188201 767 189527 193685
194608.

Wygrane po 50 zł.
104 2527 696 950 3147 599 801 5198 

823 6538 749 7242 687 93782 829 8058 
9452 89 10270 359 12l32 13374 15845 
16031 129 716 17192 575 18846 19671 
20046 63 598 21108 22556 681 23070 
64J 25446 2654y 27581 780 28829 93 
29u33 337 553 629 30140 235 811 

31065 32318 33080 324 899 4817 
35237 432 636 88 36861 37147 882
38174 445 39412 41052 42170 499
43510 30 926 451(8 581 849 46028 
48080 110 235 365 898 50250 480
61075 53518 943 54078 216 65514 80 
678 56720 57426 766 58070 988 59480 
792 60418 61108 63168 78 478 64167 
65704 66563 67210 950 688(8 39 71275 
326 944 72041 658 73202 305 75192 
269 77980 78355 767 903 79758 873 
80041 233 37 450 81273 566 82112 
83523 787 978 84217 982 85158 640 
724 86540 619 87237 961 88635 704 
89395 509 672 90177 91556 94068 433 
,8080 149 830 99595 804 

| 100306 657 101216 103059 743
;105285 933 106657 712 107601 108134 
11U9732 111644 112451 931 113710
j 114148 955 115267 559 U9063 120440 
620 705 880 121652 873 123259 323 
658 124085 365 933 125001 126815

:127463 128793 904 129641 94 131481 
133015 338 565 712 135066 137363
48 138401 761 140165 246 809 14142) 

'143693 962 146768 844 148080 599
672 901 149578 150667 151055 32.

1152306 990 153395 414 549 1541(18
155921 156096 (57088 lu81G2 1C0876 

116)100 1 62609 75 163139 299 453
91 164096 168024 388 714 1 70538'
840 997 171020 146 96 448 559 82
172355 496 174642 795 810 9G 175211 
176175 ;J69 508 32 602 946 1779 17 
77 178200 180381 181574 lB'2183
183856 1883 12 190077 959 lyU2t
329 749 192717 990 194989.

OGŁOSZENIA
Ś w i ą t e c z n e  d o  

„KURJERA WILEŃSKIEGO1*
na warunkach specjalnie dogodnych 

p r z y j m u j e

Biuro Ogłoszeń
Sulena Grabowskiego
w Wilnie, Garbarska 1, teł. 82

—) Koj/iurysy na żądanie (—

Do sprzedania
J) l rozbiórkę dom drewniany w śródmieściu. 
Informacje: Konsyslorz Ewangelicko Refor­
mowany, ub Zawalna 1 1 , od gudz. 11 do 14.

K .  G O R Z U C H O W S K I
W iln o , Z a m k o w a  9

Zegarki szwajcarskie uregulowane, biżu 
teria, złoto, srebro, platery nowe fasony, 

reperacje zegarków z qwaiancją.

Z akład  optyczny

Jana

Rl
Wileńska 25. tel. 1684

wykonuje binokle 
I okulary ściśle w-g 
recept p. p. lekarzy 
okulistów. Polecn naj­

nowsze modele

O K A Z Y J N IE
do sprzedana buda 
rozmiaru 160 X  240 
solidnie wykonana, 
nadaje się Jo  inte­

resu handlowego. 
Dowiedzieć się- Wilno 

ul. Królewska 4 
.Fotogór*

SPRZEDAM
DOM murowany b 
ta do przy ul Softań- 
skiej 8. O warunkach 
dowiedzieć się u wl, 

domu

Przybłąkar się
pies z ,doDermanów“ 
bez ogona, strzyżone 
uszy, maści czarnej, 
lany i podbród. rude 
Odebrać: Szkaplerna 
81, skl. spoż. Butkina 
Po 3-ch dniach będę 
uważał za własność

Sprzedam
folwark 123,-> ha w 16 
km. od Wilna pięk­
nie roloiony be-po­
średnio nad Wilią 
i szusą. Potocka 9, 

m. 9.________

Wydzierżawię
w/ględnie sprzedam 
dobrze prosperuiącą 
cegielnię z inwenta­
rzem. Zgłaszać się 
listownie: D. Kudzi- 
nowski, m. Ejszyszki

DO W Y N A JĘC IA
b-pokojowe mieszka­
nie słoneczne, suche 
cie:łe z widokiem 
na ogród Bernardyń­
ski, cz.nsz niski, Za­

rzeczna 16 ,

Poszukuję
mieszkania

3 pokoje z wszelkimi 
wygodami. Orerty do 
adm. „Kurjera Wil." 

pod „Mieszkanie*

Nauczycielki,
bony. wyrnowawczy- 
nie i wszelkiego ro­
dzaju służbę Ju mo.ą 
zapośrednicza Wo|e- 
wódzkle Biuro Fun­
duszu Pracy w Wilnie 
Poznańska 2, teleron 
12 -06, czyn i  od g. 

8 do lb-ej

„FCRTUNA**
FĘUsRTóA CU s ROW 

i CZFKCLADy 
Wilno, ul. Metropoli­
talna 5, telefon 9 19 
Pierwszorzędne wyro. 
by, Żjdaicie rszędzie 
— Kupujemy skórki 
pomarańczowe od- 

najmniejszej Ilości

Kucnarz •
lub sucharka potrzeb­
nymi) do Kasyna Pod- 
efeerskiego I B.yg- 
ot 1 kwietnia 1537 r. 
Zgłaszać się codz en- 
nie dc Zarządu Kas. 
od godz. 12 — 14 e) 
koszary I e) Brygady

Zaginął
18 maica na Zwte« 
rzyńcu pies airedale- 
te riere żółty z czar­
nym siodłem l szyją,- 
kudłaty, ogon krótki, 
wzrost około 70 cm„ 
obroża czerwona skó­
rzana za znaczkiem 
.Bydgoszcz' Nr 23 
Uprasza się o łaska­
we odprowadzenie 
wzg’ędnie o udziele­
nie infrmmacyj Sos­
nowa 27, inżyn. Pa­

włowicz.

DOKTOR 
Z y g m u n t

Kudrewicz
Choroby weneryczna, 
skórne 1 muczoplclo- 
we ul. Zamkowa 13, 
tel. 19-60. Przyjmują 
od 8— 1 I od 3— 3.

DOKTOR fefeB,
i. Piotrowicz* 
JurczenKowa

Oraynator Szp sawiox
Choroby skórne, 

weneryczne kobiece 
Wileńska 34, t i  i8-6S
Przyjmuje od 5—7 w

A K T R U R K 1  
M a r  j

Laknerowa
Przyjmuje od 9 ran® 
do / wiecz. ul. J .  Ja ­
sińskiego 5—18 róg 
Ofiarnej (ob. Sądu).

Pomagam
w nauce L>v.-niom i 
eksternlstom z kursu 
gi.Ti tazjalnego. Wa­
runki przystępne, na­
uka solidna' Łaska­
we zgłoszenia: z. Do­
broczynny 2-a m. 7

3AKCJA I ADMINISTRACJA: — K op io  P.K .O . Nr. 700 312 
4 a a t r a l a  — Wilno, aL Biskupa Bandursk.ego 4.

Sedakcl* tel. 7» — godziny Pr*yjęć 1—3 po południa 
Aantuislrscja: teł. 99 — czynna od godz. 9.30— 15.30 
Drukarnia. teŁ 310. Redakcja rękopisów nie zwreca.

O u a a  l a r y :  Nowogródek, ul. Kościelna o 
Lida, ul. Zamkowa 41 
Raranowicze, ul. Narutowicza 70 

P ra e d s ta w lc ic le t  Kłeck, Nieśwież, Słonim, Szczuczyn, 
Stołpce. Wołoźyn, Wileika.

CENA PRENUMERATY miesięcznie: z odno­
szeniem do domn w kraju — 3 zl, za gra­
nicą 6 zl. z odbiorem w administracji zl 2.50, 
na wsi, w miejscowościach, gdzie nie ma urzę­

du pocztowego ani agencji zl 2.50.

CENY OGŁOSZEŃ. Za wiersz milimetr, p.zed tekstem 75 gr, w tekście 6u gr, za tekstem 30gi, kroc.ka 
redakc. 1 komunikaty 60 gr za wiersr jednoszp. Do tych cen doliczs się za ogłoszenia cyfrowe i tabela 
ryczne50%. Układ ogłoszeń w tekście 6-cio lamowy, za tekstem 12-łamowy Za treść ogłoszeń i rubryką' 
.nadesłane* redakcja nie odpow.ads. f dmlnistracja zastrzega sobie pr„wo kmiany terminu druku ogło­
szeń i nie przyjmuje zastrzeżeń miejsca. Ogłoszenia są przyjmowane w g^dz 9.30-16-30 i 17—19.

«
RNdawuictwo .Koijfct Wueński* Sp z o. a. Druk .Znicz*. Wilno, ul, Bisk. Banduiskiego 4, tel. 3-40. Redaktor odp. Zygm u nt B a b lrz


